Wychodzi w Krakowie : 
codziennie o godzinie 8/, rano, wyjąwszy Poniedziałki i dni 


nastpujące po ńwiętach. 
Cena: 


w kRAzOowiu miesięczna 6 złp. — kwartalna 15 złp. 
W krasu kwartalna razem z przesyłką pocztową 5 złr. m. k. 
Przedpłata 

przyjmuje 'ię w Księgarni Józnra Czncna przy Głównym 
Rynku Nr. 458. 

Pieniądze przesyłają się franco pocztą wprost do BIÓRA 
EXPEDYCYI CZASU wyraziwszy na kopercie: „prenume- 
rzcyjne pieniądze,* 


Kraxow 15 lipca. 
Czytamy w Koresp. Austryackićj : i 
Rozpowsaechaiono wieść, o któréj wspomina ró- 

wnież L’ Indépendance Belge zd. 9 b.m., ale jéj sa- 

mą nie przyznaje prawdopodobieństwa, iż c.k. inter- 
huacyasz przy W. Porcie bar. Bruck, zaczął missyę 

Swoją żądaniem od Turcyi 5 m lionów, piastró w wy- 

nagrodzenia, tudzież oddania Klecza i Sutoryny. Nie 

tylkó sam zbieg okolicziości wykazuje bezaasadność 
téj wieści, ale nadto każdy w ogóle przywykły ba- 

Czyć na postępowanie c. k. Rządu przekonanym być 

Może, Że nie jest zwyczajem Austryi wybierać wła- 

Snie chwilę kłopotów jakiego państwa, aby mu po- 

dobne stawiać żądania, lub też jakąbądź korzyść cią- 

Euąć z trudaego położenia jego. : 


Dziennik Petersburgski z dnia Z1go czerwca 

3go lipca) ogłasza co następuje: z 
Gg b? ioca ogłosiliśmy w tłumaczeniu 
manifest przez Najjaśniejszego Pana wydany z oko- 
liczności wkroczenia wojsk cesarskich w Naddunaj- 
skie Księstwa. Dziś podajemy czytelnikom naszym 
nową depeszę okólnikową, wydaną przez gabinet 
cesarski do naszych posłów i dyplomatycznych ajen- 
tów, w celu podania tego środka do wiadomości eu- 
ropejskim rządom ap | rozwinięcia widoków i intencyj 
politycznych w związku z nim będących: 

OKOLNIK. 
St. Petersburg 20 czerwca 1853 r. 
Patiga 3 ** ą 

Okólnikowa dopesza moja, z dnia 30go maja r. b. 
uwiadomiła pana o zerwaniu naszych stósunków dy- 
plomatycznych z ottomańskim rządem. Zleciła panu 
uwiadomić gabinet przy którym jesteś uwierzytelnio- 
nym, o winach Porty względem nas, o bezowocnych 
wysileniach naszych aby uzyskać od nej zadość u- 
czynienie, i o stopnio wych ustępstwach, SE 
czynili ze szczerćj chęci zachowania dobryc li przy- 
jacielskich stósunków z tureckim rządóm. Wiesz pa- 
a 0 predana kolejno myśli rękojmi, uzyska- 
nie, że zrzekłszy się kolejno my 4 zaa 
nój w formie konwencyi, Senedu, lub innego ji R 

bądź synallagmatycznego aktu obie strony w 
jemnie obowiązującego, ograniczy liśmy się nx żąda- 
niu podpisania prostćj noty, takićj jak przesłany pa- 
nu tekst opierał. Mogłeś pan był widzieć że ta 
nota, oprócz bardzićj szczegółowych rozporządzeń 
co do miejsc świętych, w gruncie rzeczy, co do o- 


CLĘŚĆ LITERACE0-ARTYSTYCZNA. 
KATALOG 

BISKUPÓW, PRAŁATÓW I KANONIKÓW 

BBGAYBOWIBIEGEGW 


przez X. Ludwika Łętowskiego , Biskupa Joppejskiego 
Dziekana Kat. Krak, 


Tomów 4ry — 1852 i 1858. ’ 


(Ciąg dalszy). 

Mówiąc o sporach smutnych w biskupstwie za Jana 
Lutka z Brzezia w środku XV. wieku pisze : 

„Bywają niekiedy czasy upadku dla ludzi. Zepsują się 
wyobrażenia, upadną obyczaje, ustanie zdrowy rozum i 
bojaźń pańska; a stworzenie rozumne zginęłoby, gdyby 
zginąć mogło,“ 

„tómże miejscu wyrzekł: alśato: f 

„Historyą prawodawstwa ludów chrześciańskich , napi- 
Sana z pochodnią wiary w ręku, czeka na człowieka go- 
dnego. Zobaczymy ją nie dziś, nie jutro, bo nie wytra- 
wiła się dotąd u nas myśl pogańska. Przed zaprowadze- 
niem kościoła chrześciańskiego nie znano co swoboda na 
ziemi, i byli tylko gnębiciele i uciemiężeni, a ciemięzcy 
nazwali się ludźmi wolnymi, Religia chrześciańska przy- 
jęła się też, gdzie ją tyjko zaniesiono. Miłość ludzkości 
z nią się narodziła, Jeżli napotyka się to tu, to tam na 
ludzi co występują na jéj majestat, to winować o to 
książki szkolne. Ileż to pracy zażyć nie potrzeba, aby 
otrząść się Z przesądów, które w dobrój wierze kładą 
nam do głowy; gdy da braku Życia praktycznego, nie 
mamy w młodym wieku rozeznania ną to,ś 


| lika, wartuje po staryc 
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Lipca 


ólnćj rękojmi na rzecz wyznania wymaganćj, za- 
wiera tylko. proste Potwierdzenie pb pps już przez 
nas posiadanćj. Ziwróciłem już pańską uwagę, że 
podpisanie tego dokumenty stynowiło w oczach Ce= 
sarza jedyne i prawdziwe zadość uczynienie, jakie 
przyjąć może Zà wyrządzoną mu obrazę, pogwałce- 


CA MBAR. d S3, yi i bistych przyrze- 
ód przez Sułtana do” jako i osobistych przy 


niego przyłączonych. Do- 

dałem, że podobny akt b pad fa niezbędnym po- 
nieważ samo nzyskanię nowych firmanów, równie 
jak pierwszy naruszeniy podlegających, nie może już 
rzedstawiać nam dostatecznego na przyszłość Zł- 

kładu. Nakoniec, nie ukrywałem panu, że jeżeli po 
ośmiu dniach penyata; Porta ottomańska wžbroni się 
uczynić zadość żądaniu naszemu, Cesarz ujrzy się 


w konieczność! uciec się, dla uzyskania zadość uczy- 
ienia, do środków bardzić; l y 
ppi may stósuuków, rdzićj stanowczych jak proste 

Przedstawiając to ultimatum Po 
wićj zawiadomiliśmy wielkie 
naszych. Wzywaliśmy miano 
Brytanię ażeby postaw 


rcie, szczegóło- 
gabinety o życzeniach 
wicie Fransyę i Wiel.ą 
á - Ą swoją nie wikłały tradno= 
ści położenia, nie rzedsiębrały zx wcześli: środ- 
ków, któreby z je nćj strony dały potuchę oporowi 
Porty, z drugićj zaś, więcćj jeszcze niżeli dotąd, 
awiąznły z tą kwestyą honcr i godność Cesarza. 

Z żalem dziś oznajmić mi panu przychodzi, iż po- 
dwójne to usiłowanie daremnóm było na nieszczęście. 

Porta, jak to zobaczysz pan z dołączonego listu 
Reszyda Paszy, dała odmowną, a przynajmnićj wy- 
krętną odpowiedź na list przezemnie doń pisany. 

Z dragiéj strony, dwa te mocarstwa morskie nie 
uznały się w obowiązku przyjęcia względów, któ- 
reśmy pod baczną ich uwagę przedstawili. Biorąc 
przed nami inicyatywę, osąd diły niezbędnćm wyprze- 
dzić bezpośrednio środ <iem czynnym środki, któreśmy 
im oznajmili jako ewentualne tylko, bośmy wykona- 
nie ich zależ 'ćm czynili od ostatecznych postanowień 
Porty, a nawet.i w tćj chwili kiedy to piszę, wy- 
konywanie ich je:zcze się nie zaczęło. Wysłały ns- 
tychmiast floty swe ku pobczeżom Konstantynopola. 
Zajmują one już wody i porty pod władzą ottomań- 
ską w pobliżu Dardanellów. Tą wysuniętą postawą, 
dwa te mocarstwa postawiły nas pod naciskiem za- 
graźsijącćj demonstracyi, która jakeśmy to przeczu- 
wali i im wskazywali, nowe powikłanie sprawić mu- 
siała w tém przesileniu. 

W obec odmowy Porty; 


nała, mówi 0 Bartoszewiczu i 0 sobie co nam się wypi- 
sać podoba: i kowi ą 
inszuję młodemu history*"Vi naszemu aski onćj u 
pi hd gdy z pajp a PB dara danego czło- 
wiekowi, jął się czynić pzd zacny, Nieznane są lu- 
dziom wielu roskosze i pocie% Tange l trwałe, bawią- 
cych się piórem i nauką. T i ramki i. 
i ni onl 024% , rzykuty do sto- 
Ta Bie SODCTEA. AE ma ji Sapo na- 
ie wi i jego, ulewa £! polóm na papier. Wię- 
a. życią.apoliłcta popieri PAS przezemnie, niż 
tego jest co w druk pójdziei %9 ve mam sobie tych go- 
dzin za uronione. Jeźli, rę¢70^ 4) aca jest świętą, to u- 
mysłowa podobnież; a będzie P „rage z bojaźnią pań- 
ską i Ap NPA to nazwę J3 iag 3 ictwem wybranych 
ludzi z wielu, po których gd pennig dla nas z wie- 
kami. Zacny sutor Żywotów 5" p Czów biskupów, wy- 
baczy mi te słów parę, oO r zl 
sarza niepospolitego , przy zap y , 
kardynałów polskich. h aii 4: 
wa A „ac fundacy) gówna Rojdajoy,. A 
Bogactwo biskupom dodane WYS ugiwało się krajowi 
PES ERON peT; stała z dostatków, tylko do- 
i kościołowi. Powaga nie ura*. bóst + tylko. do 
statki szły jój w pomoc. Jeżeli Ai du te było cnotą apo- 
stołów, to szafunek mądry pp mj ownego, był cno- 
tą biskupa mądrego. Biskup: siehe slarych czasów jak 
urośli w dostatki dla cnót Wie = swoich, tak niemogli 
bez tych dostatków utrzymać dla kąski: jaka w ich 
ręku potrzebną była naówcz8$ R raju. Był to dostatek 
krajowy, złożony w najwierniej®=® ręce, Wysłygiwał się 
wieki, i zostawił po sobie PTP Pamiątki, Setnój czę- 
ści nie zrobiła tego szlachecka fortuna co duchowna. 
Szlachta sama, 


` 


podpartéj manifestacyą 


gdzie podaje autor żywot Fryderyka kardy- 


ta cała mo? dawną narodowa, a łatała | 


OG’ OSZENIA 
DONIESIENIA 
rolnicze itp. 
YWIADOMIENIA tyczące się sprzed aży, 
A (EA opla tą 
od wiersza petytowego za jednorazowe umieszczenie po 8 gr. 
Diefapoa "PO, „200090 — 3 WOD SA uzascorów. zg każde 
publikacyą na stępel rządowy. s 
Listy 

nięfrankowane nieprzyjmują się, wyjąwszy od stałych lub 
znanych korespondentów. 


D Numer pojedynczy kosztuje 10 groszy. 


: ROZPRAWY ODEZWY wszelkiego rodzaju, 
ie, księgarskie, handlowe, przemysłowe 


kupna, dzierław itp. 


wyją jes eta 


Francyi i Angli', niepodobna nam żadną miarą źmie- 
nić postanowienia, które Cesarz zależnemi od nićj 
uczynił, 

W skutek tego, J go 
korpusu wojsk nasz 
sarabii, rozkaz przej 

Wchodzą tam on 


Cesarska Mość wydał do 
ych, stojącego téj chwili w Bes- 
Scia granicy, dla zajęcia Księstw. 
vy 0 one, nie dla wydania Porcie zacze- 
pnej wojny, 'któréj owszem z cařéj mocy naszćj uni- 
kać będziemy, dopóki nas do nićj nie zmusi; ale dla 
tego, że Puria uporczywie odmawiając nam moralaéj 
rękojmi, któréj spodziewać. się mieliśmy prawo, znie- 
wala nas do zastąpienia jéj tymczasowo rękojmią ma _ 
teryalną, i dla tego, Że stanowisko zajęte przez dwa 
mocarstwa w portach i na wodach Turcyi, tuż pod 
jćj stolicą, w obecnych okolicznościach inaczej uwa- 
Żane być przez nas nie może, tylko jako zajęcie 
morskie, i daje nam prócz tego powód do przyv:ró- 
cenia równowagi wzajemnych położeń przez zajęcie 
wojskowego stanowiska. Nie mamy źresztą żadnćj 
chęci zajmowania tego stanowiska dłużćj niż tego 
honor nasz lab bezpieczeństwo wymagać będzie. Bę- 
dzie ono tylko czasowóm; posłuży nam jedynie za 
zakład, dopóki lepsze rady nie przeważą w umvśle 
ministrów’ Sułtana. | Zajmając Księstwa czasowo , 
z góry wypieramy się wszelkićj myśli zdobyczy, Nie 
zamierzamy uzyskać żadnego powiększenia teritory- 
um. Swiadom.e i dobrowolnie nie będziem starać się 
o podniecenie jakiegobądź powst.nia między chrze- 
ściańskiemi ludaościami Turcyi. Skoro ta ndzieli nam 
nałeżne zadośćuczynienie, a jednocześnie ustanie na- 
cisk, jaki na nas wywiera postawa dwóch mocarstw 
morskich, wojska nasze natychmiast powrócą w gra- 
nice Rosyi, Co się tycze mieszkańców księstw obe- 
cność korpusu wojska naszego nie obarczy ich ani 
ciężarami ani kontrybucyami nowemi. Dokonane przez 
nich dostawy zapłacone zostaną z naszych kas woj- 
skowych, w właściwym czasie i na stopę uprzednio 
zich rządem umówioną. Zasady i prawidła postępo- 
wania, któreśmy sobie pod tym względem przepisali, 
znajdziesz pan wyłuszczone w dołączonćj iu pro- 
klamacyi, którą książe Gorczakow, dowódzca kor- 
pusu okupacyjnego, miał sobie zleconem ogłosić na 
wejściu do tych dwóch prowinceyj, 

„Nie ukrywamy sobie bynajmniej, jak dalece ważną 
jest przybierana przez nas postawa, i jakie mogą 
być dalsze jéj następst=a, jeżeli rząd turecki zmusi 
nas do wyprowadzenia jćj z ciasnego i ograniczonego 
zakresu w którym zamknąć ją pragniemy. Lecz po- 


Przechodząc z rąk do rąk, podlewały jakby cały krej, a 
dochodząc do zakątków jego najmnićj dostępnych, wy- 
płacały się tysiącznemi pożytkami, przywiązanemi do ich 
posiadania. Gdyby wyciągnąć, wyssać z Polski naraz me- 


żna, powiem to, czóm działanie duchowne 
ciekawa rzecz: coby z nićj zostało? A gdyby wyciągnąć, 
wyssać to naraz można, co z duchownych fortun wziął 


kraj i szlachta nasza, newiem cobyśmy za pustki i ubo- 
stwo zobaczyli?“ j 


było dla nićj: 


n uszedł może 


szwanku od tego; ale też to tyle cnota, CO i przypadek; 


pły 1 h i szczęśliwych, 
gdyż nie wielu było mu równo nów polskich , try 
hardóm możnowładztwie, 
wach, 
pola iż 

ojna reli- 
gijna, tam kędy wszystko Sód » a i jedności, 
i š opchn ść. 
PY dziś sień bierzemy życie spółeczne Lomi odogióy 
wiązania noszogo A kościoła rzymskiego. Biblia witten- 
berska byłaby żeli pg naczyła niebawnie, tak jak przy 
ostrogskiðj, Z% o Liój części Polski, Ruś widzimy. 

Przy skończ niy żywotu Szaniawskiego p'sze; 


2 


CZAS. 


ZZ O EEEE O a 


do tćj pory niezależność i wszechwładztwo Turcyi | łanie tych flot, spokojne załatwienie powyższego sporu, 


łożenie, w jakie nas rzuca, posuwając rzeczy do 0- 
stateczności, odmawiając nam wszelkiego słusznego 
zadośćuczynienia, nie odpowiadając żadnem jakiem- 
kolwiek ustąpieniem na wszystkie ustępstwa przez 
księcia Menszykowa kolejno uczynione, tak Co do 
formy jat co do treści piefwidstkówej propozycy] na- 
szych, nie pozostawia nam innego rodka. Co wię- 
cćj, zasady tak stanowczo położone, pomimo umiar- 
kowanego wysłowienia w liście odpowiadającym Re- 
szyd paszy, jak równięż w nocie jego z d. 26 maja 
r.b. do reprezentantów czterech mocarstw w Kon- 
stantynopołu, gdyby je brać dosłownie, podałyby 
w wątpliwość, ni mnićj Di więcej, wszystkie nabyte 
przez nas prawa, i wszy stkie dawniejsze umowy Z nâ- 
mi, nie nie znaczącemi uczyniły, 

W istocie, je-©li Rząd Ottomański uważa przeci- 
wnóm swćj niezależności i prawom swćj zwierzchniej 
władzy, wszelkie jakiebądź dyplomatyczne zobowią- 
zanie, W formie nawet prostćj noty, w którejby uło- 
żono SiĘ z cudzoziemskim rządem o religię i kościoły, 
w cóż się obróci dawniej względem nas powzięte 
przezeń zobowiązanie w formie wcale inaczój obo- 
wiązkowćj opiekowania się w jego państwach religią 
naszą i jéj kościołom? 

Gdybyśmy przypościli tak bezwarunkową zasadę, 
trzebaby nam własnemi rękami podrzeć traktat Kaj- 
nadżyjski, jak i potwierdzające go wszystkie inne 
zrzec się dobrowolnie prawa, jakie nam one nadały, 
czuwania nad tem ażeby obrządek Grecki skutecznie 
był w Turcyi pretegowany. 

Czyliż tego pragnie Porta? czyż zamierza zwol- 


mogło się godzić ze sprawowaniem tćj opieki, dla 
czegóżby jedna lub drugie ucierpieć miało w przy- 
szłości przez nią, SX0ro roszczenia nasze ogra 
ją się do tego tylko, Co w grancie jest tylko prostém 
jej utwierdzeniem. 

Powiedzieliśmy to i powtarzamy: Cesarz tak dziś 
nie chce jak niepraznył w prz szłości obalenia Oito- 
mańskiego państwa, albo też rozszerzenia się jego 
kosztem. Używszy tak umiarkowanie zwycięztwa 
swego pod Adryanopolem 1829 r. kiedy zwyciąztwo 
to i jego następstwa Czyniły Portę od jego łaski za- 
leżną; uratowawszy w 1833 r, sam jeden z Europy, 
Turcyę od niechybnego rozpadnięcia się; wziąwszy 
1829 r. uinnych mocarstw jnicyatywę wniosków, 
które wykonane wspólnie, znowu uratowały sułtana 
od tego, że tron jego Nie ustąpił miejsca nowemu pàn- 
stwu Arabskiemu; nudnemby prawie było przedstawiać 
dowedy tój prawdy. Przeciwnie: fundamentalną zasa- 
dą polityki najdostojniejszego naszego Pana, było za- 
wsze utrzymanie jak można najdłażćj obecnego sta- 
tus quo na wschodzie. Chciał on tego i chce jeszcze, 
gdyż takim jest ostatecznie dobrze zrozumiany inte- 
res Rosyi, za rozległćj już aby potrzebowała roz- 
szerzenia terrytoryum; gdyż państwo Ottomańskie, 
kwitnące, spokojne, Nie zaczepiające, mieszcząc się 
jako użyteczny pośrednik między potężnemi mocer- 
stwami, wstrzymuje starcie się współubiegań, które 
gdyby 0o20 upadło, zwarłyby się natychmiast rwać 
się do jego szczątków; gdyż ludzka przezorność da- 
remnie się wyczerpuje nad szukaniem kombinacyj naj- 


nić się od wszystkich dawniejszych zobowiązań, a | właściwszych na zapełnienie próżni, jakąby zosta- 


z obecnego przesilenia wyprowadzić obalenie na wie-- 
ki całego porządku stosunków przez czas uświęco- 
nych? Bezstronna Europa zrozumie, że gdyby kwe- 
stya w tych wyrazach była położoną, stałaby się dla 
Rosyi, pomimo najagodniejszych jéj chęci, niepodo- 
bną do rozwiązania spokojne. Gdyż szłoby nam otra- 
ktaty, o wpływ nasz odwieczny, o moralne znacze- 
nie, o najdroższe uczucia nasze, narodowe i religijne. 

Niech nam będzie wolno to powiedzieć: że spór o= 


wiło w politycznćj równowadze zniknienie tego wiel- 
kiego ciała. Lecz jeżelić takie są rzeczywiste, Ja- 
wne, szczere widoki Cesarza, by mógł pozostać im 
wiernym, potrzeba żeby j Turcya tak względem nas 
postępowała, iżbyśmy mieli możność spólnego z nią 
istnienia; żeby SZanowała osobne nasze traktaty i 
wypływające z nich następaości; ażeby czyny złej 
wiary, skryte prześladowanis, wieczne zdzierstwa 
'względen naszego obrządku dopuszczane, nie stawia- 


beeny i cały rozgłos jaki mu prasa nadała zewnątrz | ły nas w położeniu, które stawszy się z czasem nie- 


gabinetów, opierają się na czystóm nieporozumieniu, 
albo na braku dostatecznego rozważenia naszego da- 
wniejszego postępowania politycznego. 

Zdają się niewiedzieć albo spuszczają z oczu, że 
Rosya używa wewnętrznie, z położenia swego i tra- 
ktatów, dawnego prawa nadzoru nad skuteczną opie- 
ką swojego wyznania na wschodzie; a utrzymanie te- 
go dawnego prawa, którego zrzekać się nie może, 
wystawiają jakoby zawierało w sobie. wcale nowe 
uroszczenie do protektoratu, religijnego i polityczne- 
go zarazem, którego wygórowano znaczenie i następ- 
stwa w przyszłości. 

Na tem to smutnóm niezrozumieniu opiera się całe 
terażniejsze przesilenie. 

Ważność i następstwa naszego mniemanego nowe- 
go Protektoratu politycznego nie mają rzeczywistego 
istnienia. Dla naszych współwyznawców na wscha- 
dzie domagamy się tylko ścisłego status quo, tylko 
zachowania przywilejów, które posiadają ab antiguo 
pod tarczą swojego władcy. Nie będziem zaprzeczali, 
iż ztego wyniknie dla Rosyi to co słasznie nazwać 
się da religijną opieką. Lecz właśnie taką po wszyst- 
kie czasy sprawowaliśmy na wschodzie. A jeżelić 


muby on był nie większą figurą? Nie miałże wierności 
królom a panom swoim, wspaniałego umysłu na domy 
Boże, zdrowćj rady w sprawach publicznych ? Wszystko 
to było, ale nogi na czóm oprzeć już nie było, aby u- 
róść na człowieka wielkiego. Narody mają posłannictwo 
i wydają z siebie ludzi do niego; a wiecznego posłanni- 
ctwa nie mieli na świecie. Ten spis krótki biskupów kra- 
kowskich , ciekawy jest dla tego, kto przypatrzy się mu 
dobrze. Biskupi będą zawsze, bo episkopat nie może u- 
paść, ale nie Oleśniccy i Tomiccy. Byt Andrzój Załuski, 
był Olszowski, był Trzebicki, ludzie niepospolici, ale do 
człowieka wielkiego nie było już pola. Przy zachodzie 
słońca wszystko się chowa, sama wielkość,“ 

O Sołtyku czytamy: 

„Hardy starzec wolał dać się uwieźć, niż uchodzić, 
skoro pastorału niemógł przekuć na żelazo. Czekał jak te 
senatory rzymskie w krześle swojem, czy poważy się 
nieprzyjaciel położyć rękę na świętćj osobie jego.“ 

(Dokończenie nastąpi.) 
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Stary rebus poświęcony na cześć Zygmunta 1II. 
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„Po illustracyach zagranicznych często się nam zdarza 
widzieć tak nazwane rebusy, to jest obrazowe zagadki. 
Rzecz nie nowa, a co dziwniejsza już przed trzystą bli- 
sko laty znajoma w Polsce. Wpadł w nasze ręce przy- 
padkiem jeden taki stary rebus polski, o którym dla pa- 
miątki podajem w obecnym artykule wiadomość. Jest to 
arkusz zwyczajnego formatu zamałowańy massą figurek 
ludzkieh i różnych rzeczy, liter, wyrazów niedokończo- 
nych, not, które razem wzięte stanowią jakąś całość po- 


„Skończywszy o Szaniawskim , stawia się pytanie: cze- 


znośnem, zmusiłoby nas do powierzenia zaradzenia 
mu ślepym przypadku kolejom. ` 
Takie są uwagi, które przełożyć rządowi... masz 
pan sobie zleconem, podając do jego wiadomości ni- 
niejszą depeszę, postznowieniai życzenia J. C. Mości. 
Przyjm Pan it. d. podpisał: Nesselrode. 


Fiorespondencya Czasu. 
Wiedeń 13 lipca. 
© Nowa depesza do posłów rosyjskich za granicą hr. 
Nesselrodego, rozesłana współcześnie z manifestem Ce- 
sarza jest w części odpowiedzią na noty gabinetów pary- 
zkiego i londyńskiego częścią powtórzeniem głównych 
zasad w całój tój kwestyi polityki rosyjskićj. Hr. Nes- 
selrod» utrzymuje w gruncie żądania Rosyi i oświadcza 
na nowo wyraźcie, że nawet co do formy od wiadom- go 
już ultimatum nie ustąpi. Lecz dotyka po raz pierwszy 
strony europejskićj, w jakićj się ten spór między Rosyą 
i Turcyą ukazał, przez zbliżenie się do Dardanelów floty 
francuzkićj i angielskićj. Powiada nawet, że to zbliże- 
nie się było poniekąd powodem dla Rosyi do zajęcia 
Multan i Wołoszczyzny. Oświadcza nireszcie, że odwo- 


chwalną na cześć Zygmunta III. Znaczenie rebusu tém 
trudniój pojąć, to jest zagadkę Odcyfrować, żę jest w ję- 
zyku łacińskim. U góry mamy napis łaciński, który nas 
uwiadawia, że idzie tutaj o panegiryk dla Zygmunta HI., 
a u dołu epigrammat autora rebusu o tymżą królu. Pod 
tytułem jest data, która wskazuje, Że rebus ułożony, a 
raczój poświęcony został Zygmuntowi III, dnia igo gru- 
dnia 1593 roku. Napis ten a TACZ6j tytuł łaciński jest 
następujący: Poema hieroglyp "Um Serenissimo ac Po- 
tentissimo Sigismundo III. Det Yratta Poloniae Regi Ma- 
gno Duci Litua. Rus. Prus. Mas. Sam, Kiov Voli, Pom. 
Livo. etc. nec non Regni SUCE haereditario Regi etc. 
D. D. S. Clementissimo. A. "40000 Krasiczki de Siecin 
Stu. poe: in col: socie. Jesu Vien. DD, Anno Dom. 1593 
cal. decem. Otóż mamy i 8u!ora rebusy; jest nim Jakób 
Krasicki z Siecina, uczeń poe!Y5i w kolegium jezuickióm 
w Wiedniu, jeden więc z przodków znakomitego biskupa 
warmińskiego. Był to zapewne ten Jakób Krasicki, o któ- 
rym czytamy na str. 357 t + W nowóm wydaniu Nie= 
sieckiego, że pobożny i świątobliwy wiele dobrodziejstw 
wyświadczył nowicyatowi krakowskiemy Jezuitów, a naj- 
więcój do wzrostu biblioteki W książkach się przyczynił, 
wreszcie, że poświęcił się 5%" na służbę pańską i Że u- 
cząc się teologii umarł w Poznaniu. Dzień śmierci jego 
pod rokiem 1607 zapisały kroniki zakonu, Żałujemy bar- 
dzo, że niebiegli w rozwiązywaniu zagadek nie jesteśmy 
w stanie nic powiedzieć o treści tego poematu, bo rebus 
swój Krasicki wyraźnie poema hieroglyphicum nazywa. To 
tylko możemy powiedzieć, Że Wierszy zarysowanych jest 
piętnaście, W pierwszym wierszu widać naprzód jakie- 
goś króla z koroną, pewnie Zygmunta, potóm literami 
urywek wyrazu vó, potóm beczka narysowana, potóm li- 
terami cui, trzy jakieś osóbki, dalśj znowu literami tri- 
bue, nota muzyczna, korona i litera S, Na tém się koń- 


w dzisiejszym numerze pod rubryką Wiednia. 


poprzedzić musi. Jeżeli Turcya oparta na Anglii i Fran- 
cyl przy postanowieniu swem pozostać zechce, kwestya 
dotąd turecko-rosyjska wyjdzie ze swych szczupłych gra- 
nic, czyli prościój mówiąc, stanie się europejską. Hrabia 
Nesselrode oznajmia wyraźnie i śmiało, Że Rosya i na 
tę ostateczność jest przygotowaną. Rzecz niemnićj go- 
dna uwagi, że w całój tój depeszy nie ma wzmianki ani 
o Austryi i o Prasach, ani o jakiejkolwiekbądź ztój stro- 
ny medyacyi. Więcćj przeto niż kiedykolwiek przyszłe 
wypadki zależą od stanowiska, na jakiem się postawi Tur- 
cya. Wojna lub pokój w jéj są ręku. 

Depesza hr. Nesselrodego wywołą zapewne w Par;- 
żu i Londynie nowe na Rosyą krzyki. W tutejszym po- 
litycznym świecie znalazła dobre przyjęcie. Opinia pu- 
bliczna jest również za polityką rosyjską. 

Zwracam uwagę na godne czytania artykuły Korespon. 
Austr. o żandarmeryi *). Organizacya tój tak pożytecz- 
nćj broni, należy się wyłącznie ministrowi policyi jene- 
rałowi de Kempen. 

N. Pan spodziewany dzisiaj ze swój wycieczki do Klo- 
sterbriick. 


; Poznan 12 lipca. 

Jak się z pewnego dowiadujemy źcódła, odbywanie misyi 
pod gołem niebem , proboszczowi w Żerkowie pod tym tylko 
warunkiem przez władze miejscowe pozwolone zostało, że 
cmentarz lub plac ku temu wybrany ośmiostopowym pło- 
tem ogrodzony zostanie. Zdawało nam się, że kwestya 
ośmiostopowych płotów po dyskusyi w tój materyi w Iz- 
bie IIój była już osądzoną, i nie przypuszczamy, aby być 
mogła „przeciw misyom wymierzona, bo to byłoby wsprze- 
czności z zapewnioną wolnością kościoła. Przepis ośmio- 
stopowych płotów, jest przepisem wyszłym z prawa o 
stowarzyszeniach, i słusznie bardzo jest obowiązującym 
przy zebraniach ludowych. Ależ pod tę rubrykę misye 
podciągniętemi być nie mogą, choćby dla tego samego, 
że jeden artykuł tegoż prawa wyłącza stanowczo z pod 
przepisów prawem tóm objętych procesye i obrzędy reli- 
gijne wyznań w kraju uznanych. , 

Sprawy wschodnie mocno i żywo wszystkich tu zaj- 
mują, i jak się domyślam, dzienniki bezlińskie pilnie są 
czytane. Zasługuje na szczególną uwagę Kreuzzeitung, 
która gorliwie popiera żądania Rosyi i stara się przeko- 
nać o konieczności dla niéj prawa protektoratu nad Gre- 
kami właśnie na tój zasadzie, na jakićj w gruncie opiera 
się Turcya, aby prawa tego odmówić, to jest na wielkićj 
liczbie poddanych tureckich tego wyznania. Kreuzzeitung, 
jak się zdaje, nieuważa, w jaką z tćj przyczyny popada 
sama z sobą sprzeczność. -Jeżeli bowiem należy się pro- 
tekcya Rosyi Grekom dla tego, że ich jest wiele milionów 
dla czegoż w obok stojących artysułach Kreuzzeitung u- 
derza na katolików w Prusach, zowiąc ich Repiaczykeań 
ultramontanami, za to, że chcą równouprawnienia w kra- 
ju 1 wolności wykonywania przepisów stolicy apostolskićj, 
którą jako głowę najwyższą uznają, gdy nie jest wcale 
dowiedzionem, aby kościół grecki wschodni poddał się 
był pod supremacyą kościoła rosyjsko-greckiego ? Czyliż- 
by Kreuszeitung była Zapomniała, że katolików w pań- 
stwie jest t:kże wielka liczba, bo sześć milionów? , 

Zresztą większość opinii publicznój tulaj nie wierzy 


'w wojnę tak jak w całćj Europie. Spółeczność europej- 


*) Pierwszy z wspomnionych artykułów znajdą czytelnicy 
(P. R.) 


czy wiersz pierwszy, innych tutaj wierszy opisywać ni 
będziem. Rysunki są bardzo gęste i R Salito. 
W trzecim wierszu od końca są noty z podpisem: cele- 
brent Sigismundum cuncla regna mundi (niechaj Zygmunta 
chwalą wszystkie państwa świata), pod tą notą jest bra- 
ma i litery nfs, a po notach skrzypce czyli raczój gi- 
tara itd. Epigrammat będący u dołu przepisujem : 
Epigramma ejusdem (jest Krasickiego. autora rebusu) 
də sùo Clem. Rege. 
Inter se certant duo. praestantissima regna, 
De Sigismundo Rege potente meo. 
Quid mirum quod eum tam vastus dilegat orbis, 
Quippe bonum Regem totus Olympus amat. 
Co po polsku znaczy: „Pomiędzy sobą walczą dwa zna- 


‘komite państwa o potężnego króla mojego Zygmunta, Cóż 


dziwsego, ża go tak ogromny świat uwielbia, kiedy do- 
brego króla kocha całe niebo (olipm). Obok tego epigram- 
matu po prawój ręce mieści się Rogala herb Krasickich, 
a w nim na tarczy litery J. K. D. S. to jest pewnie Ja- 
cobus Krasiczki de Siecin. Egzemplarz tego hieroglifi- 
cznego poematu jest własnością pana Rusieckiego wy- 
dawcy Dyaryusza Chrapowickiego. Egzemplarz ten jest 
wcale jeszcze nie zły, lubo po brzegach z czterech siron 
sklejany: przoz ciąg lat 260, które od r. 1593 teraz u- 
pływają, dobrze się zachował, Czy nie mogliby nam 
szczegółowszój wiadomości o nim udzielić panowie po- 
siadacze zbiorów rycin i osobliwości? Nie zdaje nam się, 
aby egzemplarz pana Rusieckiego był unikatem; w bo- 
gatym zbiorze np. Pawlikowskiego (innych nie wymienia- 
my) możeby i. drugi egzemplarz poezyi Krasickiego 
wynalazł łatwo. Xo znaczą tę wszystkie rysunki? O ile nam 
się zdaje, w r. 1593 takie sztuczki jak ta, sa to już pierw- 
sze ślady psującego się smaku, który lubił porównania 
metamorfozy, przesadę | sztuczki stylowe. z D, W, ” 
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ska jój się lęka, boi się katastrof giełdowych i indywi- 
dualnych. Lękać się jéj można i zimnych powodów. Woj- 
na zawsze bowiem jest karą, klęską dla ludzkości, którą 
Bóg jednak czasem dopuszcza, i czyni nieuchronną, jak- 
by chciał burzą przeczyścić zepsute powietrze. Zepsucia 
dziś jest dostatek, tego nikt pewnie nie zaprzeczy, ale o 
potrzebie wojny sąd zostawić należy Opatrzności. Lęka- 
jąc się zatem wojny, jako sprowadzającćj klęski i wyma- 
gającój tyle ofiar chwilowych, łatwo jest pojąć, że 0cze- 
kiwsnie rozwiązania w obecnem zawikłaniu jest tak nie- 
spokojnem. Niepodobna prawie przypuścić, aby Cesarz 
rosyjski po wydaniu manifestu miał ustąpić, byłoby to bo- 
wiem w obec całćj Europy niejako abdykacyą moralną. 
Z drugićj strony jak to potylekroć powiedzianem było, 
Turcya przystając na żądania Rosyi podpisałaby abdyka- 
cyą maleryalną, a w pewnój części Anglia i Francy», któ- 
re ją do oporu zachęciły znalazłyby w tym podpisie u- 
tratę wpływu i godności, Gdzie dla wielkich mocarstw 
kwestya tak jest położona, dyplomacya niesłychanie tru- 
dne ma zadanie, a negocyacye przedłużają się w miarę, 
jak każde państwo za najumiarkowańsze chce uchodzić i 
nie chce wziąć na się odpowiedzialności zerwania pokoju. 
Tymczasem pozwolimy sobie dodać kończąc, że zyskując 
ną czasie Rosya, już przez to samo zwycięża; gromadzi 
swe siły, a stan niepewności, jak to p. Granier de Cas- 
sagnac niedawno dobitnie bardzo wykszał, osłabia strony 
przeciwne tamując ruch handlowy i przemysłowy i nie- 
pokojąc giełdy. 


„ erlin 12 lipca. 

+ Ostatni okólnik hr. Nesselrodego z d. 2go lipca do 
posłów i dyplomatycznych ajentów Rossyi, wydany w celu 
zawiadomienia dworów zagranicznych o przejściu wojska 
rossyjskiego przez Prut, sprawił tu większe wrażenie niż 
pierwsza nota tegoż ministra, a nawet sam manifest Ce- 
sarza Mikołaja. Nie dyplomatyczna tajemniczość i zgra- 
bnie istotę rzeczy pokrywająca osłona, jakiemi zwykle 
podobne dokumenta bywają powleczone, lecz otwartość 
stanowiska i intencyj gabinetu petersburgskiego, músi być 
dla reszty Europy, mianowicie: dla dwóch państw zacho- 
dnich, ambarasującą. Zarzut uczyniony państwom zacho- 
daim w okólniku, że one pierwsze wkroczyły do terry- 
toryum państwa tureckiego, zajmując morze i porty przy 
Dardanelach, i że przez to spowodowały i Rossyą , w celu 
utrzymania równowagi militarnćj, do wcześniejszego Za- 
jęcia Księstw naddunajskich, które początkowo tylko e- 
wentuelnie było postawionóm ; zarzut ten, o którym nikt 
dotąd nie myślał, będzie prawdziwą n espodzianką dła 
państw zachodnich, i jestem bardzo ciekawy, co nań od- 
powiedzą. Z tutejszych dzienników, tylko Nationalzeitung 
trudni się szczegółowym rozbiorem osnowy okólnika, i 
mniema, że państwa zachodnie zrzekłyby się znaczenia 
swego i wpływu na Europę, gdyby wyzwanie Rossyi 
przyjęły bez stawienia jej oporu. Musimy oczekiwać, jak 
sobie państwa zachodnie w tym razie postąpią. Nateraz 
zdaje się, że znów do pokoju się skłaniają. Gio 
sze angielskie dzienniki były jeszcze bardzo wojenne, do- 
nosiły, że Anglia przejście Prutu uważa za „akt wojen - 
ny“, że z Fruncyą zostaje w najzupełniejszćj zgodzie „i 
że floty połączone mają wyraźną ins'rukcyą, być w każ- 
déj chwili gotowemi do przejścia Dardansłów na wezwa- 
nie Sułtana. Wczorajsze zaś dzienniki donoszą, że przej- 
ście Prutu niejest uważanóm za casus belli, a floty mają 
pozostać przy bardanelach, dopóki ich sułtan nie wezwie 
pod Konstantynopol. Różnica w uważaniu pierwszego 
punktu, wpływa oczywiście i na ważność drugiego i 0- 
słabia prawdopodobieństwo przejścia flot połączonych 
przez Dardanelle. Ostatni okólnik hr. Nesselrodego czyni 
ich położenie jeszcze trudniejszóm , uważając samą ich 
obecność przy Dairdanellach za naruszenie integralności 
Turcyi. Być może, że Rossya w dalszym postępie rzeczy 
będzie nawet żądała wprzód oddalenia. się flot połączo- 
nych z wód dardaaelskich, zsnim do dalszego traktowa- 
nia z Turcyą zdecyduje się. Od oddalen'a się flot z pod 
D:rdanelów, zawisłóm teraz jest opuszczenie przez woj- 
ska rossyjskie Księstw naddunajskich. Sama kwestya spo- 
ru leży pośród tych dwóch warunków. Nadzieja u'rzy= 
mania pokoju niejest zatóm jesz*ze zniszczona, chyba że 
Osnowa okólnika hr. Nesselrodego na nowo ją w Anglii 
i Francyi zachwieje. Że gabinet angielski nie działa do- 
tąd w duchu przeciwnym, dowodzi i to, że zapowie- 
dziane w obu Izbach interpelacye po trzeci raz, do nie- 
oznaczonego czasu cofnione zostały. Times znów stał 
Się tak potulnym i tak drobiazgowo rozprawia o potrze- 
ie utrzymania pokoju, że inne dzienniki niemogąc tój 
nagłój zmiany pojąć, domyślają się, że w sferach dyplo- 
` macyi musiało zajść coś nadzwyczejnego. Dziennik D'Isra- 
elego Press twierdzi, że pomiędzy gabinetami angielskim 
i francuzkim panuje nieporozumienie, a pomiędzy człon- 
kami gabinetu angielskiego anarchia. Jeżeli stan ten, mó- 
wi dziennik Press dalćj, czas jeszcze niejaki potrwa, to 
na wschodzie powstanie państwo, które z Czasem Europę 
i Azyą pochłonie, w polityce można słyszćć często mó- 
wiących © „początku końrąć, W pol tyce bywa także ko- 
niec początku. Rossya znajduje się w tym punkcie. Press 
szydzi z nezwy państw europejskich pierwszego rzędu, 
oskarża hr. Aberdeena 6 zdradę i kończy: „Gwiazda An- 
glii blednieje; ojczyzna naszą stoj obok Tyru i Kartagi- 
ny. Czeka nas coś haniebnegoś, Press grozi odkryciem 
dowodów 0 umowach tajemnych, które zajść miały w Pe- 
tersburga, Nadmieniam tu nawiasowo, żę Press jest dzien- 
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nikim opozycyjnym, lecz opozycya w Anglii nie lubi 
ubijać się z maram, i dlatego ma także śwóje znaczėni>, 
Przejdźmy do miejscowych rzeczy. 

Z czynności konferencyj h.ndlowo-celcych, nietnasz 
dotąd nie szczególnego do doniesienia. nioski rządu 
pruskiego 0 zniżenie cqą na niektóre produkta, mianowi- 
cie na żelazo i na surową przędzę bawełnianą, niemasz 
nadziei aby się utrzymały. To będzie najważniejsza część 
dyskussyi, która głównie wewnętrzne refotmy w admi- 
nistracyi Związku celnego ma na widoku. Konferencye te 
trwać mają 2 do 3 miesięcy. — Karlsruher Zeitung ogłasza 
tekst oryginalny rozkazu gabinetowego królewskiego do armii 
w kwestyi małżeństw mieszanych. Rozkaz datowany jest 
z Charlottenburga d. 1 czerwca b. r. Ponieważ w osno- 
wie jego niemasz nic nowego, coby już niebyło znajo- 
mém, nie przytaczam go w tlumaczeniu. — Księstwo pru- 
scy, na odebraną wiadomość o Śmierci W. Księcia Wej- 
marskiózo , przybyli natychmiast z Londynu do Weimaru. 
Następcą zmarłego ję t syn jego W. Książe Karol Ale- 
ksander, urodzony Ż4g9 czerwca 1818 r. Dnia 10 b. m. 
objąt on rządy, i. oznajinił to krajowi wydaną tegoż dnia 
proklamacyą, obiecując panować w duchu ojca, wedle 
przepisów konstytucyj 5go maja 1816 r. ztewidowanój i 
dopełnionćj przepisami 15g0 paźd iernika 1850 r. 

Królestwo bawarscy bawią tu dotąd. Oprócz jeaerała 
Lülersa towarzyszącego królowi, przybył tu także jene- 
al bawarski książe Thurn-Taxis. Jonerałowie ci odebrali 


„kłego i à ) 
Zditsd śą, łe w pod 4 nę harit a ae nazwisk obcych: 


kie wpadają. Hamburger 
zapewne z własnego Żyć 
i Wisły, wspomniał międ 


dzienniki przejmując p 
błędy w nazwach, jedna tylko Spenerska Gazeta z poi 
prawieniem pierwszój 
żał po za granicą jęj 
Przepis prezydenta policyi, aby wszystkie psy chodzą- 
ce po mieście nosiły kagańce na pysku, zmniejszył zna- 
cznie ich liczbę, a w skutku tego i podatek od nich o- 
płacany. Publiczność jednak przepis ten dobrze przyjęła, 
bo w'cieklizna pomiędzy psami niezmiernie się tu roz- 
szerzyła, — Machina sama szyjąca, po n:ocznóm przeko= 
naniu się tutejszych krawców, nie zagraża ich przemy- 
słowi. Siodlarze i rękawicznicy będą jej mogli z kofzy- 

ścią używać. ż 

| YĄ O a 
- Przegląd Polityczny. 

i pełen szlachetności ton artykułu Ko- 
„aspóenzji AAEE. który rozpoczyna Wdzisiójszy 
numer pisma naszego, nie tylko Że ucieszył wszystkich. 
którzy o treści jego zanim wyszedł dawno byli przekonani, 
ale nadto wzmacnia ogólne żaufanie jakie w dzisiejszych 
trudnych okolicznościach Buropx w monarchii naszćj po- 
kłada. Wpłynie on także bezwątpienia bardzo Korzystnie 
iełdy zachodnie. 3 Ą 
—yratatiy uwagę na giełdy, w nich bowiem widzimy 
łównie żródło podobnych pogłosek jak te o których 
Mówi, Interessa giełdowe, które na zachodzie tak prze- 
ważnym politycznym zdają SIĘ a 0d wywierają wpływ 
bezpośródni na dzionniki, I złąd owo że tak powiemy, 
owo błędne stanowisko żę nawet samych wy- 
padków o jakióm wspomnie "ra ję pry Zatopione w in- 
teressie matery»lnym , nie Wi ME aja się dotąd, że ma- 
nif'stem Cesarza Wszech tł swestyą wschodnia prze- 
niesioną została na nowe ra me pole; że z politycznój 
stała się religijną. Kto pam9 a poezatek tych nieporozu- 
mień, kto sobie przypomne każ że konwencya 0- 
trzymana przez margrabiego avalette wywołała rekla- 
macye rządu roszyjskiego ». ne zrozumie jakie tu dwie 
sprzeczne siły naprzeciw si? say A Po takiem posta- 
wieniu kwestyi, jeżeli kierunek gabinetów zachodnich, 
sądź © po dziennikach, ż0ślanb czysto polityczny, oczy- 
wisła rzecz, że walka nie będzie równą bronią. Dzien- 
niki zachodnie które nieróżw y cia lub rozumieć nischcą 
węzła 1ój sprawy, w rażie SdYDY. RoSsya otrzymała wszy- 
siko czego żąda jeżeli nie © siał rmy, to co do istoty, 
zapóźno przyznać się będą musiaty, iż nie wiedziały 0 co 
szło istotnie. "ER AR 
ZY ggo nie Jest jeszcze znanym w Lon- 
dynie. Parze Stioniki podają go mnićj_więcój bez 


żadnych uwag. Jedna tylko Presse i Constitutionnel prze= 


jch u 5 francuzkićj co do tego dokumenta. 
Presse w krótka slowach eli sytuacyą Fancy i An- 

esse kr. 10020 IK, mówiąc: iła 
glii, jaką jój zakreśla r jest Z Sobą samą konsekwentna; 


d $ ifa k - 


W órtaoznyści nid: let już rozumem ale jest słabością; 
niechże ają sostęgić jak ü słabość przystoi! Loiką 
słabości jest, aby ustępoWe a zawsze, wszędzie i we 
wszystkićm, * : 

i i cofniętój Przez p. Layarda odbiera= 
KĘ a amtorpalaoyi iadomość, że żądanie przeż lorda 
Palmerstona na posiedzeniu Z "g0 b. m, apónoünoiis a 
pesza, którą Rosya tegoż Samego dnia przesłać m 


Anglii i Prancyj, W te; depesz Rosya żądać mi 
Turcyi zobowiązania Atypjosiatyśśikco, aa Mofas. apa 
nallagmatycznego , to jest ograniczonego do Rosyi i Turcyj, 
lecz FOZSZOTEONE, o do wszystkich europejskich narodów. 
Nie mogąc umieścić dzisiaj lista, podajemy wiadomość 
czyniąc nasze zestrzeżenia, które coraz więcój w dzi- 
siejszych okolicznościach potrzebnemi się stają. 

Kończąc przegiąd wschodni dodamy tylko, że wiado- 
mość podana przez nas wCZOrAaj z Dziennika frankfurtskiego 
powtórzoną widzimy z pewną odmianą w Gazecie Krzy- 
żowćj. Pomimo wielostronnych zaprzeczeń pod względem 
wszelkiego pośrednictwa w sprawie rosyjsko- tureckićj ; 
przemilczeć trudno, mając wzgląd na stanowisko tak wyż 
raźne tego dziennika w ocen eniu téj sprawy, doniesie- 
nia które podaje z Odessy pod datą 2 b. m. Mówi on, że 
wielka jest nadzieja przyjącia przez J. C. Mość Cesarza 
rosyjskiego projektu pośrednictwa Austryi popieranego 
przez Francyą. Projekt ten jest następujący: „Reszyd 
pasza podpisza ultimatum, a tym sposobem Rosyi stanie 
się zadosyć, Cesarz wyda Porcie poświadczenie odebra- 
nia podpisu, w którem oświadczonem będzie, iż Rosya 
niema bynajmnićj zamiaru użyć dokumeniu tego jakó za- 
sady do mięszania się w świeckie sprawy sułtana i ogra- 
niczenia jego praw monarszych. Ponieważ Cesarz Ro- 
syjski nie pragnie praw tych ograniczać, przeto nie będzie 
robił ttudnóści w wydania poświadczenia, zwłaszcza jż 
układ takowy zyskał zgódę ze strony Austryi.“ 

Przeszedłszy położenie sprawy wschodniój na zacho- 
dzie, zobaczmy je na wschodzie. List z Konstantynopola 
pod datą 3070 czerwca, podany przez Indépendance, po- 
twierdża wiadomość, że floty nieprzejdą Dardanellów po= 
mimo zajęcia Księstw, lubo takt ten dnia tego nie był 
jeszcze wiadomy w Stambule jako: dokonimy, ale Żadnój 
niepodlegający wą'pliwości. Skóro państwa europejskie 
nieuważają jako ca$us belli zejęcie Księstw, Sułtan flot 
niepowoła, idąc ża radą posłów wielkich mocarstw, fa- 
dą, która w obecnych stosunkach jest prawie rozkazem, 
Porta: wszakże innego jest zdania, i uważa zajęcie jako 
krok wojenny. Turcya, jak pisz» list wspomniony, wysi= 
lifa się zupełnie, a štan pokoju uzbrojonego jeżeli się 
przeciągnie, żtajnuje ją zupełnie. Nadto jeszcze, fanatyzm 
emeni tu Bi m4 g sę +» 1 wkrótce utrzymanie po= 
rządku wewnętrznego może zmusi 
Hz m SARANU KEO Yoh. musić sułtana do przywo- 

O wypadku smyrneńskim zdaje się być pewną wiado< 
mość, że Ali pasza ztzuconym zostať ze stopnia guber- 
natora. Sprostować nam wypada podanie, jakoby Ali pa- 
sza był szwagrem sułtana. Ali pasza był wezyrem a Ha- 
lil pasza jest szwagrem sułtana. Nie bardzo rozu siemy 
telegraficzną drogą przez Tryest nadeszłe szczegóły, iż 
wychodźey austryjaccy znajdują się na amerykańskim stat- 
ku wojennym, a Kosta na wojennym statku francuzkim. 


Dalćj powiada depesza, że w Konstantynopolu nic nie- 
A now dzień 4ty b. m. Pułkownik Mayno 
udał się do Szumli. 4 + etz 


— Już sama trzość listu z Berlina rzekonać 
zupełnćj ciszy pod względam wewnętrznych spraw = Nieme 
czech. Sprawa wschodnia zajmuje umysły tak dobrze 
nad Sprewą jak nad Tamiżą lub Sekwaną, a lubo nie 
tyle ona bezpośrednio obchodzi Niemcy, wszakże następ- 
stwa jéj wäżnemi i dla Rzeszy być muszą, zwłaszcza, iż 
najprzewaźniejszy członek tój Rzeszy, Austrya blisko jest 
w nićj interósowańą i stanowisko tego państwa nie może 
pożostać bez wpływu. na resztę państw niemieckich. Za- 
rożum'enióm jest wszakże ze strony pruskich dzienników 
rozprawiać o udzielnój polityce Prus w tj sprawie w chwili, 
kiedy ta nie wyszła jeszcze ż granic układów gabineto= 
wych na obsżerniejsze pole działań stanowczych, a prze- 
cież większa część pism berlińskich narzeka na ministe= 
ryum, i takowe zachować prägaie najściślejszą neutra|- 
ność w pomienionym sporze. Że tak jest w samój rzs- 
czy, ta to zwracał już uwagę nasz korespondent berliń- 
ski przed kilką dniami, nadmieniając © podróżach króla i 
ministrów jakoby dia uniknienia ciągłych dyplomatycznych 
stosufików z poselstwami zagraniczaemi. Ważny jest tyl- 
ko projekt układów w sprawie wschodnićj podany przez 
Güzele Nowopruską, o którym wyżćj. Redaktor téj ga- 
zety asesor Wagner zrażony procesami na jakie go ostre 
jego pióro naraża, oświadcza, iż występuje z redakcyi si 
że skoro czynności gazety zostaną załatwione, reszta 
współpracown'ków pójdzie ża jego przykładem.“ Miałożby ` 
to zapowiadać zamknięcie dziennika, lub też zupełną zmia* 
ńę grona redakcyi, a zatem i ducha dziennika? sto- - 

W _Wiirtembergskióm policya otrzymała nakaz cad 
ori studenta, któryby nosił barwy stowarzy- 
szeń burszowskich. ; i 

Frankf. Journal zpowii e areybisku Fryburgu nio 
zmienia bynajmniój r PTC że natychmiast a: 
weglgdem naczelnój adj. by od tój władzy kościelno- 
urząd, że każdego katolika 


politycznej by ma stawał nà drodze czy będzie on rzą- 


wyklnie, = 
cz 
doyra DNE Miast który plakatami 
wezwał do illam a w czasie pobytu króla 
praskiego w Hamburgu, skazany został na 48 godzin a- 
esztu. 
i Za powroteń któla hannowerskiego z Anglii wydaną ma 
być odezwa, w któréj krój odwołaja sią od postanowień 
Izby do rtafodu pod względem roformy tistiwj. Gazeta 
rządowa zaprzecza jednak temu. 


+ 


Cholera w Danii szerzy Się mocno. Statki duńskie pły- 


naco: do portów niemieckich, , poć 
Kr e Duński dziennik handlowy zwraca uwagĦ 


raz po morzu północnóm okręty wojenne; 
kora akc iyohaé zebrać sig mają w eskadrę obserwa= 
eyta Z Francyi nie ma nic nowego. Giełda pod wpły- 
wem okólnika hr. Nesseltodego została 
Mówią, że przybycie królowćj K: AA 
mieć na celu śnij małżeńskie jednój z Jej córek. 

— Z- Brukselli donoszą © nieszczęściu zdarzonóm po 
odbyciu pzzegłądu obozu pod Ro: „Ogromny upał 
zabił wielu żołnierzy w marszu, 44u z nich pochowano 
w Hasselt, 22 znajduje 519 pod opieką lekarską dostaw- 
szy częścią pomieszam © zmysłów częścią zapalenia mó- 
zgu. Podobne wypadki zdarzyły się w końcu czerwca 
w Nowym Yorku, gdzie wiele osób umarło na przepale- 
nie głowy; 2 upał taki tam panuje, iż zamykają się przez 
dzień w mieszkaniach i dopiero po zachodzie słońca wy- 
chodzą na miasto. 

WT NZ ULP ZO IDEEN AET ZYC 

Kraków 15 lipca. JExc. komenderujący w mie- 
ście naszóm feldm. hr. Leiningen Westerburg, wrócił 
onegdaj z kąpiel Piszczańskich. 


Wiedeń 13 lipca. Koresp. austr. pisze: Ktokol- 
wiek się przed kilkoma laty z uwagą zastanawiał nad 
stosunkami Austryi, musiał nabyć przekonania, że 0- 
bok licznych, doskonałych instytucyj, jakie już wtedy 
istniały dla obrony prawa i bezpieczeństwa osób i 
własności, niezbędnie potrzebnym był instytut żan- 
darmeryi, ażeby skuteczność owych urządzeń na- 
zawsze ustalić, w wielu względach uzupełnić i u- 
doskonalić, a w najodleglejszych częściach kraju obu- 
dzić i wzmocnić ducha prawnego porządku. 

Wiadomo jak niedostatecznie wykonywano po czę- 
ści dawniejszą jurysdykcyę patrymonialną i poruczoną 
dominiom władzę policyjną. Wiadomo jak często 
wałęsanie się podejrzanyc 


h indywiduów było źró- 
dłem przestępstw, a nawet zbrodni. Niepotrzeba więc 


było wstrząśnień rewolucyjnych, jakich doznało pań- | 


stwo austryackie w ostatnich latach, ażeby obudzić 


i rozpowszechnić przekonanie o użyteczności i po- ' 


trzebie instytutu żandarmeryi. Będąc niezawisłym od 
wszelkich zmian czasu i przypadkowo panujących o- 
pinij, mieści ten instytut w sobie samym rękojmię 
swego zbawiennego wpływu. Równie jak wszystko, 
co się rzeczywiście przyczynia do powszechn:go do- 
bra, tak też i zasada zaprowadzenia i organizacyi 
Żandarmeryi musi sobie i 
polityeznéj uznanie wszystk którym zależy na u- 
trzymaniu porządku i bezpieczeństwa w kraju. Tak 
np. widzieliśmy, że we Francyi, gdzie od kilkudzie- 
sięciu lat najbardzićj się srożyły rewolucye, żandar- 
merya bez przeswy pełniła swą służbę, a żadnej 
partyi będącćj u steru władzy, nigdy niewpadło na 
myśl ścieśnić jćj zakres działania. Owszem można 
bez przesady i z wszelką słusznością utrzymywać, że 
właśnie dla sumierności i legalnćj surowości, z jaką 
tam tę służbę pełnione, znacznie się złagodziły i 
zmniejszyły nieochybne skutki nieustaanych katastrof 
rewolucyjnych. Głęboko wstrząśnione i wewnętrznie 
rozprężone żywioły spółeczeństwa franeuzkiego pô- 
trzebowały energicznego spajającego środka, ażeby 
zapobiedz rozpadnięciu i zgniliźnie; ten środek zna- 
laz? się w doskonałćj i starannie scentralizowanej 
administracyi, która w swojćj czynności mianowicie 
przez działanie żaudarmeryi zawsze skutecznie była 
wspierana. , Rz ; i 
Najlepsze urządzenia administracyjne , teoretycznie 
j praktycznie najstósowniejszy podział publicznej po- 
lityczno-sądowéj służby, powierzanie rozmaitych po- 
sad administracyjnych urzędnikom najzdolniejszym, 
odznaczającym się równie roztropnością jak i prawo- 
ścią, wszelkie te usiłowania rządu byłyby niedosta- 


teczne, gdyby niebyły poparte przez organ, który na > 


mocy swego właściwego urządzenia jest zdolny sku- 
tecznie ułatwić przeprowadzenie woli i dążności wyż- 
szych władz administracyjnych aż do najniższych 
warstw spółeczeństwa. Tem silnćm ramieniem, ja- 
kiego ustawa w tym względzie potrzebuje, jest żan- 
darmerya. 

— N. Pan przebaczył karę i uwolnić kazał pięciu 
więźniów Z więzienia preszburgskiego. 

=- Siedmiogrodzki dziennik Der Bote oświadcza, 
że pomiędzy pogłoskami krążącemi w tych czasach 
jest jedna 0 schwytaniu w Peszcie znanego emisa- 
ryusza kossutowego F igyelmeste> lecz z urzędowego 
Źródła zapewnić może, ŻE WIA omość ta jest przed- 
wczesną j człówiek ten będący narzędziem zbrodni- 
czych knowań nie jest jeszcze schwytany, a zatóm 
cena na jego głowę nałożona W ilości 500 złr. jest 
jeszcze do powzięcia. gy „ rd 

— Wczoraj wieczór spodziewany był Najjaśn. Pan 
w Bernie przybywając ze Znaimu, gdzie przyjme 
wany był z całą czcią przez Namiestnika. J.C. Mość 
udać się ma z Berna do Qpomuńca. W sobotę Spo- 
dziewają SIĘ powrotu N. Pana do Wiednia. 


— Składki na kościół wynoszą wedle dzisiejszego | 


wykazu 587,921 gèr., 848 dukatów, 90 grubych 


Kousvaney Sosors wam s Redaktor odpowiedzialny. 


dość spokojna. | K 
Krystyny do Paryża mwa | do Medyolanu, zkźd udał się do Nowar 


det bez różnicy opinii | 


"CZAS. 


| kk złota rozmaitćj monety, 47 tal. i rubli, 700 
poddane są kwarantannie | realów, 700 lirów itd. 


— Hr. Rechberg powierzył czynności urzędowe 
w prowincyach włoskich 


do Wiednia przydzielonemu sobie radzcy ministery- 


Radeckiego. 

— W zeszłym 
i zwiedzi 
teatr pięciodniowej wyprawy piemonckiej marszałka 
hr. Radeckiego. 

— Księstwo Nemours przybyli wczoraj z Durn- 
' kürt do Wiednia. 


Rossya. 


Gazeta wiedeńska pisze z Petersburga Żgo lipca: 
| Ostatnie rozkazy dzienne do armii datowane są z Kra- 
'snego Sioła, gdzie zwykle gwardya obozem stol. 
` Krasnoje-Sieło jest to wieś leżąca między Carskiem 

Siołem i Peterhofem, i służy za punkt środkowy 0” 
| bozu gwardyi. W czasie trwania obozu Cesarz Jmć 
| wraz z familia zamieszkuje zwykle Peterhof przepę” 
dziwszy pierwsze miesiące lata w Carskiem Siele. 
Z Peterhofu prędko dostać się można do obozu; j 
zdarzało się, że Cesarz nocną porą niedawszy znać 
| poprzednio przybył nagle do obozu i kazał go Z8- 

alarmować, by sią przekonać, czy czujność i p0- 
| spiech w wojsku jest tego rodzaju, iżby niespodzie- 
| wany rozkaz szybko mógł być wykonany. W rozka- 
zie dziennym z d. 26go czerwca datowanym Z Pe- 
terhofu AB C. Mość objawił zadowolenie swoje zu- 
pełne za pośpiech i porządek z jakim przybyły od- 
działy wojska koleją żelazną do Petersburga i oko- 
licy, a mianowicie qma lekka dywizya jazdy i vma 
brygada artyleryi konnej z Tweru, tudzież 1%ta dy- 
|wizya piechoty z Moskwy. Armia ściągnięta obecnie 
pod Petersburg wynosi około 100,000 ludzi. Z Ki- 
szeniewa przybył 30g0 z. m. jen-adjutant hr. Rze- 
wuski, dniem poprzednio wyjechał do Moskwy Jen. 
adjutant Annenkow II. 

Księstwa Naddunajskie. 

Od granicy rosyjskićj piszą Lloydowi pod dniem 
7 b. > Paaka dzić Ay Jass z dnia 4 b. m. 
przynosi nam wiadomość 0 wejściu tamże korpusu 
armii rosyjskiej w dniu 3 b. m. rane, który zaraz 
popołudniu w dalszy udał się pochód ku południowi. 


| 


|| Kowany wojskowe przeszły Prut na dwóch punk- 


tach, ale weszły tylko do Multan i po rzejściu te- 


kraju zaj dopiero Wełoszczyznę. Korpus któ- 
>. Sasat Paat TH- Sael rapina jest do Gaines. 


Wiadomości, które tego dnia kursowały w Jassach 
były więcćj wojenne niż poprz: dnio. Czynności u- 
rzędowe idą dalćj swoim trybem, a zajęcie wojskiem 
kraju nie sprowadza żadnćj w nich przerwy, Tym- 
czasem wiadomości handlowe nadchodzące z Multan 
i Wołoszczyzny, tudzież z Odessy, są bardzo nie- 
pomyślne. Z każdym dniem interesa handlowe npa- 
dają. Odezwa księcia Gorczakowa nie sprawiła 
wie kiego wrażenia w Jassach. jea. 

— Times pisze z Carogrodu: Zdaje się, że Ser- 
bia w krytycznóm znajduje się usposobieniu. Książe 
skupuje przez ajenta swego broń w Belgii, a mini- 
ster nakazał spieszyć się z zawarciem kontraktów i 
z dowozem broni. Pierwszy minister Simicz oddany 
jest zupełnie sprawie rosyjskićj. bo tekę swoją za- 
wdzięcza Cesarzowi, a gdyby był wspierany przez 


tygodniu jenerał Bedeau przybył | 
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nie i charakter żołnierza są bardzo spokojne, Wszy- 
stkie władze i organa rządowe w niczćm nienaruszo- 
ne zostały tak co do czy nności swoich jako i powa- 


na czas wyjazdu swojego gi, sam tylko książę Gh'ka w trudném między dwo- 


ma rządami znajduje się położeniu. Wieść powsze- 


alnemu p. Lackenbacher pod kierunkiem marszałka | chnie tu krąży, że 40,000 Turków idzie do Gslaczu, 


iani zas utrzymują, że Rossya zjmie Multany a Tur- 
cya Wołoszczyznę. Obn tych wieści nie mogę uznać 
za prawdziwie, faktem jest tylko, że na granicy tu- 
recko-mofdawskićj znaczny rozstawiono korpus 0b- 
serwacyjny. Kupcy nasi robią tymczasem dobre in- 
teresa, gdyż znaczne ztąd idą teraz do Księstw po- 
syłki towarów kolonialnych i fabrykatów, bo Ros- 
WIĘ Są zawsze za granicą znacznymi 'konsumen- 
ami, 
, — W dnia 6 b. m. umar? w Belgradzie w późay 
już wieku będący jeneralny konsul rossyjski Tamzń- 
ski i nazajntrz pogrzeb jego odbył się wystawnie. 
Serbscy radzcy gabinetowi nieśli trumnę do kościoła 
okrytą oponą z barwami rossyjskiemi, którćj końce 
trzymali konsulowie mocarstw eur"pejskich. Z cia- 
łem postępowali wyżsi urzędnicy scrbscy i niezliczo- 
ny tłum ludu. Sądzą że jeueralny konsul Muchin 
posadę po zmarłym otrzyma. j 
` — Gaz. Kronstadzka pisze pod 7 b. m. Zeszřéj 
nocy rossyjski kapitan ze sztabu głównego ks. Gor- 
czakowa główno dowodzącego w Multanach i Wo- 
łoszczyznie przejeżdżał jako goniec przez nasze mia- 
sto z Jass do Hermanstadt . Słychać, że kilka puł- 
ków rossyjskich przejdzie przez naszą granicę za 
dni kilka udając się na przeznaczone dla siebie miej- 
sce. Do Bukaresztu przyjechali już kwatermistrze, a 
wojska spodziewane tam 12 b. m. 

— Jenerał Dannenberg przedsiewziął podróż w ce- 
lu zrekognoskowania Wołoszczyzny. Książę Gorcza- 
ków zwiedza naddunajskie warownie. 


Tu rcya 


Od Omera Paszy nadeszły d. 1 b. m. depesze do 
IKonstantynopola, w których tenże żąda natychmiast 
posiłków, z powodu iż w razie wkroczenia wojsk 
rossyjskich, nie byłby w stanie stawić im czoła. Na= 
kazano przeto aby część wojsk stojących w Mace- 
donii ruszyła ku Zofii. 

— Wieść krąży po- Konstantynopolu, że książę 
Aleksander Serbski niedozwoli przechodzić wojsku 
bośniackiemu do Bułgaryi przez kraje swoje i że od 
chwili wejścia Rossyau do Księstw, pomimo czujno- 
ści Omera Paszy mnóstwo Bułgarów wynosi się do 
Serbii. ? 

— Taterauncyusz austryacki bar. Bruck naradza się 


ciągle z Reszydem Paszą. Duchowieństwo grecki 
odbywa uroczyste nabożeństwo za pomyślae rozwi w. 
zanie sporu z Rossyą. à 

— Cop. Ztg. Cor. donosi: Listy handlowe przy- 
słały tu wiadomość Z Konstantynopolu, iż w d., 24 
z.m. odbyła się narada gabiaetowa nad odpowiedzią 
jaką przyjdzie dać na żądania resyj;kie, i że posta- 
nowiono przyjąć główną treść owych żądń, ale pod 
warunkami, na które trujno, aby Rosyż przystać mia— 
ła, aibowiem przedewszy:tkiem powiedziane jest 
aby wojska rosyjskie opuściły księstwa. z 

— Prywatne listy z Konstantynopolu, które kupey 
tureccy w Wiedniu odbierają wspominały w tych 
dniach, iż wiadomość jakoby W. Ks. Konstanty mis? 
objąć dowództwo armii południowej wielkie uczyniła 
wrażenie w Konstantynopolu. Znają tam tego księcia 


armią rosyjską, wtedy mogłaby, powstać silaa partya | z odwiedzin jego 28 czerwca 1845 r. pamiętają do- 


rosyjska w Serbii. ; i 
— Dzienniki serbskie drwią Sobie z uzbrojeń Tur- 


| 


cyi i bardzo powątpiewają © Sile. odpornéj (ego pań- 


stwa; następnie nie wierzą 


brze o jego pobożności jaką tam okazywał, tudzież 


wspominają o jego wysokiem wykształceniu umysło- 
wem. - Niektóre wyrazy wyszło z ust księcia przy 


w zebranie się 80,000 zwiedzaniu greckićj cerkwi Baliki, która stoi na pla- 


Bośniaków i 100,000 Arnautó *» któremi Omer-pssza cu, gdzie praed złote bramą stał zburzony kościół 


ma dowodzić. Podobnież wyŚmiewają waleczność i 
wdolność nizamów, którzy zach*yczją Anglików. 

— Urzędnicy administracyJa! przydzieleni wojsku 
rossyjskiemu w Księstwach» polecili, 
wićj przestrcegano przepisów lekarskich, by zapo- 
biedz zagnieżdźeniu się zaraży» która w czasie da- 
wniejszych okupacyj trapiła ludzi. Jeżeliby Porta 
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N. Panny Maryi, nabożm Grecy w modlitwę swo- 
ją włączyli; podarunki które książe rozdał, chowa- 
ne są jak świętości;' również pamiętnem to jest, że 


aby najsuro- książe wychodząc z kościołów, które z pobożnością 


zwiedzał, witany był przez Greków okrzykiem: niech 
żyje nasz prawosławny król Konstantyn, 
— Pressa Wiedeńska donosi z Konstantynopola 


odmówiła przyjęcia ultimatum Tossyjskiego, natedy | (bez daty), że aż do wyjazdu kuryera jeszcze nie 


zamierzono utworzyć korpus 
wołoskich których biegłość W celnćm strzelaniu jest 
znaną, i użyć ich do obrony S%*lCców, mających być 
sypanemi nad brzegami Dunaju; dla obrony Woło- 
szczyzny od napadu. Do robót Szańcowych utworzo- 
noby oddzielne kompanie robolnicze ną koszt Rossyi. 
Grecko nieunijacki metropolita Wołoski, Sofronius 
Miklesko, przedstawiał się JĘaerałowi Dannenberg 
na czele całego wyższego duchowieństwa , i złożył 
swoje uszanowanie. , í 

— Jenerał Mayerhoffer Pwi w Serbii, dokąd 
w ostatnich ezasech przybywali oficerowie austry- 
jaccy z pobliskich garnizonów, ! mile przyjmowani 

yli na dworze księcia. j 

„— Lloyd podaje list z Brodów z d. 9 b.m. za- 
wierający wiadomości z Jass NA eszłe tam listownie. 
Miasto obsadzone jest $ tysiącami Rossyan i w tych 
dniach spodziewają się znów 14,000, jek już za- 
wiadomiono o tém Ląd i dostawców, Postępowa- 


w DRok4ssi SAY. 
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1 dzielny z pandurów wyszedł manifest Porty względem zajęcia Księstw 


naddunajskich. W Radzie stanu przy «cbradach nad 
tym przedmiotem przeważało zdanie, aby na mani- 
fest rossyjski odpowiedzieć energicznie. W projekcie 
który przed odejściem poczty jeszcze niebył przyję- 
ty, protestuje Sułtan jak najuroczyścićj przeciw gą- 
rzutowi, jakoby miał złamać dane słowo, Wzywa 
on wszystkie wyznania w państwie jego jstniejące 
na świadectwo, iż żadne Z wyzoan niedoznar'ało 
z jego wiedzą lub wolą uciemiGżen, a gdzie podrzę- 
dne organa dopuszczały SiĘ nadużyć naruszając pra- 
wa jakiego wyznania; takowe natychmiast do odpo» 
wiedaialnosci pociągać kazał. Manifest wylicza kilka 
takich wypadków szczegółowo, a między innemi 
prześladowanie żydów w Damasku. W odpowiedzi 
téj również zbijane są powody wyliczone w mani- 


Do dzisiejszego Numeru dołącza się Dodatek, 


Aseosi Csapkiżgni, zarządsca drukarni, 


Dodatek do Nru 469 Dziennika 


feście rossyjskim, usprawiedliwiające zajęcie Księstw 
i przeciw samemu zajęciu, jako Cczynowi niczćm 
jest protestacya. 
Sułtan wydać ma no- 
„że Sułtan dla tego pow- 
państw europejskich uro- 
czyste składa przyrzeczenie przestrzegać sumiennie 
praw i swobód wszystkich chrześcian oddawna im 
Rosyi jako opiekun 
prawosławnego kościoła, w mniemaniu, iż interesa 


nieusprawiedliwionemu, założona 
Na wniosek Anglii i Francyi 
wy firman z wyrażeniem 
tórnie w obec wszystkich 


przyznanych, że Cesarz Wszech 


jego współwyznawców naruszone zostały, powtórne- 
go zapewnienia žada.“ Rosya miała zażądać, aby 
kemisya mieszana z rosyjskich i tureckich urzędni- 
ków cbliczyła koszta wojenne dla rozdzielenia ich 
zaró no między Rosyą i Turcyą. (Ta ostania bzje- 
czka podaje w wątpliwość cały list nieopatrzony na- 
wet datą i msjący cechę „domowćj* roboty). 

— Wedłog listów z portu Besika zakazano ofice- 
rom francuzkim opuszezać okręty i odbywać wycir- 
czki do ruin Troi, lada chwila bowiem może nadejść 
rozkaz odpłynięcia do Dardanelów. Z Eurcpy do 
Azyi przewieziono w tych czasżch wielką liczbę żoł- 
nierzą tureckiego. 
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Kronika miejscowa  zzgraniozna, 

Miasto Bydgoszcz będzie wkrótce oświetlone gazem, a koszta 
wynosić mają 60,000 tal. : 

— W Nakle targował jakiś młodzieniec u zegarmistrza zega- 
rek, a niezgodziwszy się, wyszedł. Żona zegarmistrza dostrzegła 
wszakże , iż wraz z kupującym znikł i zegarek kupowany, wybie- 
gła więc za nim i dognawszy na ulicy, żądała zwrotu kradzieży. 
Młodzieniec z zimną krwią wymawiał jéj, iż go posądza, ale kiedy 
nie nie pomogło i nadchodził żandarm , młodzieniec pobiegł ku 
niemu i z roztwartemi rękami rzuca mu się na szyję i woła: „jak 
się masz drogi przyjacielu, już tak dawno niewidzieliśmy się z sobą, 
dobrze że mi w sam raz przybywasz na pomoc, aby mię od napa- 
ści uwolnić,“ Żandarm niemógł sobie przypomnieć owego przyja- 
ciela, ale że zegarmistrzowa nieodstępowała od swego, przeto po- 
szli we troje razem, lecz po zrewidowaniu „przyjaciela*, nie zna- 
leziono przy nim zegarka, a zegarmistrzowa oczywiście przeprosić 

jeszcze musiała napastowanego. Żandarm wróciwszy do domu, sięga 
ręką do kieszeni i znajduje w nićj zegarek, i teraz dopiero prze- 
konat się dla czego go tak czule ściskano, oto, aby mu zegerek do 
kieszeni wsunąć. ` 

— Wedle obliczenia z roku 1851 liczba owiec w całój mo- 
narchii wynosiła 16,801,545, a mianowicie posiadały : Niższa Au- 
strya 389,230, Wyższa Austrya 116,542: Salzburg 181,610; 
Styrya 142,11 9; Karyntya 185,523 ; Kraina 67,542; Wybrzeże 
299,388; Tyrol428,441; Czechy 1,51 6,901; Morawa 463,720; 
Bzląsk 131,714; Galicya zKrakowem 95 5,908; Bukowina 189,862; 
Dalmacya 621,805; Lombardya 121,790; Wenecya 351,804; 
Wegry 6,02 9,876; Woj. Serbskie i Banat 1,186,171; Horwacya 
i Słowenia 253 „499; Siedmiogród 2,250,000; Pogranicze woj- 
skowe 968,291. z tę poli 

— Wiadomo, że ile razy uciszyło się na horyzoncie politycz- 
nym, natychmiast rozchodziła się nowina o wężu morskim. Tym- 
czasem tylokrotne nawet u dawnych pisarzy podania o tym potwo- 
rze morskim zdają się nie być bajką , a i teraz niewłaściwie stwa- 
rzać by ją potrzeba, kiedy tyle do pisania o sprawie wschodnićj. 

ymczasem znajdujemy o wężu morskim następujące doniesienie, 
wyjęte z pisma „Helsingfors Tidn.*, który ręczy za wiarogodność 
osób, opowiadających następne spotkanie: W. poniedziałek 13go 
czerwca przed samą 7mą wieczorem inżynier Brenner wraz z pa- 
robkiem Lónnberg i wieśniaczką Ewą Jansson, płynął łódką 
z Kyrkslätt do Helsingfors. W pobliżu haku morskiego, zwanego 
„czerwoną krową“, między Esbo Löfö i Alskir ujrzeli dwa przed- 
mioty dłogie okrągławe spoczywające na gladkićj powierzchni mo- 
rza, oba w tym samym kierunku z przerwą 6 do 7 łokci. Znikły 
one wkrótce a'potóm znów się pojawiły i po chwili zaczęły się po- 
suwać w ten sposób, iż każdy z tych przedmiotów wznosił się łu- 
kiem na parę łokci nad powierzchnią wody i rachem toczącćj się 
obręczy suwał morzem. Pokazało się zaraz , iż oba te łuki zarówno 
i w jednym czasie poruszające się, były częściami jednego i tegoż 
samego potworu, którego ruch mógł stósunkowo wynosić dwie mile 
Morski; na kwadrans. Grubość tego węża mogła wynosić około 
dwóch łokci średnicy, a długości niemożna było rozpoznać, w przy- 
Puszczeniu tylko przestrzeń między częściami jego nad wodę wy- 
chylającemi się dała się obliczyć w ogóle na łokci 80. Głowy nie- 
można było rozróżnić, lecz na jednym łuku ciała jego dostrzeżono 
jakąś narośl. Zwierz ten nie miotał ze siebie wody i cicho płynął. 
Ujrzano go początkowo w oddaleniu wiorsty jednćj, a potćm przy- 
Patrywano mu się ciągle przez perspektywę. Kiedy statek zbliżył 
się do miejsca, gdzie zwierz ten poprzednio był widziany, ujrzano 
na powierzchni wody długi pas piany. Mieszkańcy Esbo musieli 
niezawodnie widzieć tego węża. 

— W dniu 4 lipca robiono próbę lokomotywy nowego wyna- 
As P- Leroi w nizinie Miromenil. Z dwoma przyczepionemi wo- 
zami lokomotywą tą przejeżdżała z największą łatwością po stro- 
mych wzgórzach, wykręcała się dowolnie i szła również dobrze 
w tył i naprzód. Jest ona o sile 10ciu koni i bardzo poprostu zbu- 
dowana, a nie więcćj wąży jak zwykły wóz o 4ch kołach. Idzie 
ona 20 do 25ciu kilometrów na godzinę, czy to po bruku czy po 
gościńcu. W ty: ch dniach Pójdzie ona gościńcem do Bulonii , skąd 
przewiezioną będzie do Anglii, 

— Sir Thomas Raffles wraz z Drem Arnold odkryli w r. 1818 
w głębi Sumatry największy ze znanych dotąd kwiatów, którego 
korona ma 8 stopy średnicy i nazwali ją Rafflesia Arnoldi. Dotąd 
nie zdołano przywieść ją zdrowo do Europy, ale ją tylko naślado- 


n 
Cetnar 


” 
Gar. spirytusu z opłatą . « « + * * 


| Drożdży wanien. zpiw 
n 


wano z wosku. Należy ona do Rhizanteów. W jesieni 1850 roku 
naturaliści angielscy Binnędyk i Teysmann znaleźli nowy gatunek 
i nazwali Ją na cześć gubernatora Rafflesia Rochussenii. Nowa ta 
rafflesia niema ani liści an; łodygi, ale tylko korzeń i koronę kwija- 
tową; korzeń nawet niewidoczny, bo to jest. roślina pasożytna i 
czepia się gałęzi drzewą Cissus, a kwiat jak najogromniejsza gło. 
wa kapusty i najpiękniejszej barwy. Niemasz w całóm ogrodni. 
ctwie europejskićm 
żna, a wszystkie usiłowania świeżo nawet robione, by go do Eu- 
ropy przewieść, spełzły dotąd na niczóm. 

— W maju r. z. uwięziono w Koburgskićm kobietę obwinioną 
o potrójne morderstwo. Po roku śledztwa przyznała się ona, iż raz 
po raz zabiła trzech swoich pasierbów od 12tu do 6ciu lat liczą. 
cych. Powody jakie ją do tój troistój zbrodni nakłoniły, rzucają 
wielkie światło na początek czynów zbrodniczych. Dla utajenia 
przestępstwa, popełniła oną pierwszą zbrodnię, aby zaś tę ukryć, 
potrzeba jéj było dwóch jeszcze ofiar. Pogrzebała ona bowiem nie- 
żywo urodzone dziecię, aby koszta pogrzebu oszczędzić ; jéj naj- 
starszy pasierb dostrzegł to, i aby mu zamknąć usta, udusiła go, 
a że młodsi bracia byli Przypadkowymi świadkami téj zbrodni, 
przeto i tych macocha zamordowała. 
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Ciągnienie loteryi lwowskiój e. DOC PL. 
) Przyszłe ciągnienie 23g0 lipca. l 


Przyjechali do Krakowa od dnia ligo do 15go lipca: 
Tekla her Bu aioa; Jan Sabiński z Wadowio. Ignacy 
„Bobrzy a z f: it dward Homolacz z Bogumina. Anoa Kłobu- 
kowska, š kO H Ktobukowska, Julian hr. Ledochowski, Anto- 
nia Ośniałows mA lens Deskur z Polski. Franciszek Rychlicki 
z sapai WisPĘRĘCĘ Szwanto wski z Bogamioa. Piotr Drecha 
chnioki x Bochni. zalstowicz z Tarnowa, ' Aleksander Ma- 


wjechali: Zofia hr, Fredrowa d $: ; A 

. o Belgii. Szymon Goralewski 

do p ioi moa Grabowaka do Progi. Ado f Bzeredyński, 
Hrabina iednia, Waleryan Jastrzębski do Tarnowa, 


Stanisława Jabłonowska do S i l ) 
Gabryela hr, Tarnowska do = daj Lew Solecki do Lwowe. 


Wiadomości handlowe I przemysłowe. 


$ CENY ZBOŻA 
na Targowicy publicznej w Kleparsu przy Krakowie 
w trzech gatunkach praktykowane, w mon, konw. 


W KRAKOWIĘ 
dnia 12 lipca 1853 roku. 
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Delegowani Obywatele: 
Micha? Bogdanowics. 
Józef Mrosykiewics. 
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Kurs papierów publicznych i pieniędzy. 
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34 4 — Dakaty eastryackić ' Tiste Za. 

20frenkaowo k, 33. 26. pł. 33 18: PA s N 92: 1 

98, 1. 98.— Listy Zostawi sa Dukat Rolend. $ wła zai 
wi eż | + ża : 3 . r. 
"Boka! ae a 1 ir, > Podawaj ra D atr, ky, 


Rubo! ros. 1 sër. 45//, kr— T 
kuranti pigciozłotówka 1 
stan. Inatytucio krodytowym* 
zir. — kr, w m. k— przod 
wano za 100 sèr. — kr. — a Moit : 
Kurs wiedeński s dala 14go MPa a Daoa a — Nowa 


Pożyczka. 83%, — Akoyo Boi, od srebra 97. z 


esl. 224, — o od złote — WE t 
lipos. nknoty austrysok. '3Y, ż. 
Sara wrocławski Ie = $ Listy znotawnę równa dawno | 


towa P63, d. — 


gastawao Poznań, 49, 104%, ź., dto 
34%, 58 ua Kolej. Kysk.-gó780-%x i : 


las. 4 Ji 


nic takiego, coby z tym kwiatem porównać mo-- 


„CLANS, 


URZĘZOWE. 
hunómachung 


[N. 3687 — 9762.] Zar provisorischen Besetzun 

agistrate in Wadzwice erledigten Stellen eines 07, zdaj = 
gleich Ehrenbesitzera mit dem Jahrgchalte von Vier Hundert 'Gal- 
den CMze und eines Stadtkasse-Kontrollors, zugleich Krankenhaus- 
Verwalters mit dom Jah"gehalte von Drei Hundert Gulden CMze 
neben der Verpflichtung, eine diesen Besolduvgen gleichkommende 
Caution zu erlegen, wird hiemit der Concurs ausgeschrieben. 

Dio Bewerber haben bis Ende August 1853 ihre gehörig belegten 
Gesuche bei dem besagten Magistrate, und zwar, wena sie schon 
angestellt sind , mittelst ihrer vorgesetzten Behörde, und wenn sie 
nicht in öffentliohen Diensten stehen, mittelst des Kreisamtes in 


dessen Bezirke si h i i ich ü 
ARS e wohnen, einzureichen, und sich über Folgendes 


a) iiber Altor, Geburtsort Stand und Religi 
łeb z gion; 
b) er das Befahigangs-Dekret zum Stadtkassier, dann die etwa 
d ckgelegten Studien, wobei bemerkt wird, dass jene den 
orzug erhalten, welche die Komptabilititswissenschaft ge- 


hórt, und die Prifan aus selber gut b d 
0) über die Kenntniss F SB hbd rme A 


d) über das untadelhafte moralische Betra i igkei 

` Verwendung und die bieherige rates ona pozna 
dass darin keine Periede iibergangen werde; endlich pos 

e) haben selbe anzugeben, ob und in welchem Grade sie mit den 
übrigen Beamten des Wadowicer-Magistrats verwandt oder 
verschwagert sind. 

Von der k. k. Gubernial-Commission. 

Krakau am Sten Juli 1853, (730-2-3) 


Concurs-Ausschreibung. 


[N. 11,475] Zur Respizirung und Bewirthschaftang der im Neu- 
Sandecer Kreise zur Herrschaft Czarny-Dunajec gehórigen Wal- 
dungen wird von Amtswegen ein Förster bestellt. 

Dessen Genüsse bestehen in einem jährlichen Gehalte von 150 fi. 
CMze, freier Wohnung, in Benützung von Grundsticken von bei- 
läufig 1%, Korez Aussaat — (welche jedoch mit tsten November 
1853 beginnt) — in 15 Kləftern weichen Scheitenholzes in ei 
a wiar wk z en 3 fl. CMze und Sohliiog= 
lich in einem Pauechale zum Unterhalte ei i X 
jahrlichon 50 fl. CMze. * emes Dionstpfordes von 

Bowerber um diesen, gegen Di = 
Posten haben längstens bia SOston Jan aaa Heise, le aen 
schriebenen Gesuche mit dem legalen Nachw lasiiiror Borik SE 

à H $ x eise ihrer Befähigung 
über ihre bisherige praktische Verwendung und allorfälligen Eois- 
tungon, über das Alter und die phisische Tauglichkeit für den 

orstdienst, über das moralische und politische Wohlverhalten, mit 
dar Angabe ihres dermaligen Aufenthaltsortes, und der Bezeich- 
nung, ob „ie led'g oder verheiratet, und im lezteren Falle, wel- 
chen Familienstand haben, — bei dem k. k. Kreisamte zu Neu- 
Sapdec zu überreichen, 
Vom k. k. Kreisamte, Sandeo am Z9ten Juni 1853, 
NZL TZ 


w Rozpisanie Konkursu. 
Oela utrzymania dozóru i gospodarstwa ] 
Czarny-Danajec należących w SSadeckim cyrkała: pożddcz gą m" 
ustanawia się z urzędu leśniczy. Dochody jego składają się: z pen- 
syi rocznój złr. 150 mk., bezpłatnego mieszkania, z użycka grun- 
tów około 1'/, koroa wysiewu z dniem 1 listopada 1853 zaczynać 
się mającego, z 15 sąg miękkiego drzewa na opał, z pauszale ro- 
cznie złr. 3 mk. na potrzeby kancelaryjne — i nakoniec z pau- 
szale rocznie zèr. 50 mk. na utrzymanie konia służbowego. 
Ubiegający się o takową za kontraktem udzielić się mającą po- 
sadę, winni będą najdalćj do dnia 30 lipca 1853 własnoręcznie pi- 
sane podania przy dokładaóm wykazaniu się z swych Kwalifika- 
oyj, z dotychczasowego praktycznego sprawowania obowiązków, 
co do wieku i fisycznój zdolności do służby leśnój, co do prowa- 
dzenia się pod wzęlędem politycznym i moralnym, przy wyszcze= 
gólnieniu swego teraźniejszego miejsca pobytu i wymienieniu stana 
ozy wolaego lub żonaty, i w ostatnim przypadku jaką obarczony 
familią, w o. k. urzędzie cyrkularnym w Nowym-Sączu złożyć. 
Z c. k. Urzędu oyrkularnego. > 
W Nowym-Sączu dnia 29 ożerwca 1853, (749-1-3) 


(737) 


N.2032 CESARSKO-KROL. TRYBUNAŁ 
| Wielkiego Księstwa Krakowskiego. 
Na zasadzie art. 12 ustawy hipotecznćj z r. 1844, wzywa wszyst- 

kich mogących mieć prawo do spadku po śp. Alojzym-Rafale Est- 

reicherze byłym profesorze Uniwersytetu Jagiell ńskiego pozosta- 
łego, mianowicie zaś z kamienioy Ner 362 w Gm. IL M. Krako- 
wa położonój składającego się, aby z prawami swemi do spadku 

w terminie miesięcy trzech zgłosili się, w przeciwnym bowiem ra- 

zie spadek rzeczony przyznanym zostanie zgłaszającym się: Julia- 

nowi, Adolfowi, Ksaweremu, Antoniemu i Karolowi Estreicherom 


|8ynom, oraz Maryanvie z Estreicherów Danajewskićj córce. 


Kraków dnia 3 maja 1853 r. : 
(2-3) Prezes c. k. Trybunału: Majer- 
a Z. Sekr. W. Płonceyński. 


CIRKULARE (788) 


ań simmtliche Orts-Obrigkeiten. 

„Zur gemeinschaftlichen Verpachtucg des dor BaS cf z 
hórigen in 69 Jooh 509 Kift, bestehenden Feldes- Mah it dor p) z 
nannt sammt dem darauf befindlichen Wirth han on Wirthoka K 
gedachten Stadtgehórigen sogenannten „zaw AA November 1855 
realitat N. 449 in Podlesie auf die Zeit Kansli a > 
bis dahin 1859 wird in der Kontyer Magis a> | 


A p aa rden. 
Juli 1853 die Lizitazion abgoba okjokto beträgt 950 fl. CMze. 
m besagten 


Dar Baka fir da ią Wadium veschna © 

'Termine in der Kentyer anit „u erscheinen, wel- 
chen die Lisitationsbedingoiose a itgetheilt werden, 

K. k. Kreigamt Wadowice am 28 Juni 1853, 

(3) Edler von Loserth, k.k. Gabernjalrath u. Kreishauptmann. 


Obwieszczenie. 


Prawnie zajęta odzież męska ; ja 
o godzinie 10iój » rana, przed Dak enian Sibata Krakowa przez 
pobliczną licytacyą sprzedane, — Kraków dnia 13 lipos 1883, 
(744) Dziarkowski, o. b, komornik sądowy. 


N. 13,611. 


ty © m mu; Am M MB ry € gs ta Wy Wa 


w Pozew ow Bay kt „oj WIANKEI BŁAWATĘŚ, 


i im, po- jniam „Pogoni Sgian OTA 

Urząd t państwa Ryglice w_oyrkule Tarnowskim, po AYR aak h: a z TER FOB > z rz 
wołają a: łolby *wojskowćj obowiązanych, a teraz niooboonych, 7 RaT E Ae g pód Nru 17/w-1931 urodzonego; EE ię o gonna i NO kich aie ts 
to jest : i ; b) Walentego Szożepanika © pod N. 9.w_1830 nrodzonegoś, iis cz: PRAC E Rob ES Jeet ryoins nea Ee ce dwa” EIA 
kowskie i 0. |... seo: i 7 haftów, robótek kobiecych i krojów, wychodzi co dwa tygednie 
Józefa Żyr Sta Sisykiew aa zo ung "a l c) plon Stempień I Antoniego Stempień z pod N. 10 w 1829 wò Lwowie i zawiera n Gzę ści E pod alawe „WI ANKI: po- 
leńtego Bies p Ą ; Żor 0 „04 N 10 W”1RZG „Ltozaa A= ; majè | Wieści, poezye /8 literatury świata, rozmaite wiadomości, 
Pawła Ostrowskiego SiG 4) Antoniego Ćżuy z pód N. 10 wW 1828 urolzbitógó — sby mój. | wreszcie opisanie mód; — w Częśel NE. dla dzieci, składającój 


n 
) 19 er ZiR OK R i 
i 4 FESTERE ANM dalój w Góiu tygódniach w dóminium stawili się; głyż po upływie | gi druku, zwané « i 
by w przeciągu 6 urzędzie stawili się, a > oiu tygodr t li się; się z półarkusza druku, zwanój ņ PAWATEK «©, w którym umie- 
to tóm pownićj, le, dą yć rasie przeciwayim; polisę istnących pse- tegó terminu za zbiegów rókrutaoyjdych nznani gostan i^- szozono bywają życiorysy znakomitych czynami i onotą Polaków 
4 N 3 


pisów postąpiono by z nimi. — Ryglice 28 czerwca 1833. 
EE N N A SO RET o | |. R UTW 3 I é 

AN SKA NI powołuje, niniejszć małe ospodarstwa i botaniki w listach — niem 

(732) Ediktal-Vorladung. size S o MOKA N: 4:60, Toiksza Owog N. 4:45: | ea A Baa A zaczyna 5 d 
Von ŚSeitę, des Dominium» Czchow Bochoiaer Kreises werdeq | z wsi Zalipić «i Salomona Owe di 10: 8 Piles —— o a WIANKI wraz z BŁAWATKIEM kosztują kwartalnie 
die militarpfiichtigen oton Csuba und David Herz, aus Czchów, | w.przeciągu Boin tygodo: la tat Ibos.arędponią „powrócili Ái MSEE 5 x przesyłką poostowg od 'go lipca do ostatniego wrzoónia:2 złr, 
aufgefordert binnen, 14. Tagen; auf dem Aesentplatze zu erschei~ | wne oddalenie, się usprawii, wii. ja AA dokozriggi rokrutas 30 kr. mk.; zaś we Lwowie w biórze Redakoyi w domu Brejtera 
z - is i wedle, przepigów pos ąpi się. na drugiem piętrze, N, 237. w Rynku kwartalnie 2 złr.;, w Ces. 


r I ETU UW zt MO Jaage e ao | 1 Polek, powieści i poezyjki stósowne dla młodego wieku, gry i 
P OZ e W ZARY lak 10 wdów? żojiakówe obw szarady, nakoniec. opisy różnych rovótek ręcznych, a na przemian, 
s 


d jdrigons dieselben als Rekratirungsfiichtlinge behandelt | uważani będą i x nimi we. nz do 
non, donn = CAGRÓW am ,Zten Juli 1853, | Siedliszówice dnia 150 lipca 1853 r, pe (742-2 3) Rosyjskićm z początkiem każdego kwartału mcżva się także abo- 
n PIR CIĘ SEE | nować na to pismo przez o. k. urząd pocztowy w Wilnić i otrzy- 


maó kompletne jeszcze egzemplarze z upłynionych kwartałów. 


inseraty: | PBŁBORAB. 


Pigmo wychodzące co dnia we Lwowie, a zawierające: uwagi i 
spo trzęłenia humorystyczne z żygia codziennego, ucinki i szarady, 
nowiny bieżące, powieści, doniesienia i sprawozdania teatralne, 
wiadomości gospodarskie, handlowe i przemysłowe, kurs monet i 
papierów rządowych, wpis przyjeżdżających i odjeżdżających co- 
ery jako tóż geo we Lwowie wreszcie- wszelkie pry- 
watne ineercye. Zaczyna nowe półrocze % dni lipc. 

aś do dnia 1go stycznia 1854 roS niem 1go lipca 
sK Cona półroczna. na to pisno wynosi z przesył iki 

4 złr. 24 kr. mk.; — we Lwowie ebonować się „py qr 
dności miejscowych i kwartalnie za cene 1 zr. 30 kr. dis w biot 


% x rze Redakoyi w Rynku w dama Breftera na Zgióm pig rze N. 237 
ATE ( CA i ner ENLA i w handlu påna Niemirowskiego w Ryuku, (695-3) 
ŚL] Ę A TTI TINS 
aa ADOLF SZACEWER, > 
IG” GW ITGCHECWRZ, 
„BUM | AANS RICCZECERE, o. 
=A sb k E > g0 sklepu N. 80 Gm. I. 


żer mzk: AC, POZ z i a 4 nean N p: gnić szy się do, 289., „Ń rzy 
z 2% t TA meo, ŻW 3 ==" BR Grodskih TS ch, naprzeciw płat ękokiigkAć - 
f panan = p EE , i (skiego, ma zaszozyt pólecić Szanoównój: Publiczności swój ŻE 
; wybór pieczątek krajowych i zagranicznych , oraz przy- 
rzeka wszystkim obstalunkom pod względem wykonaaja 
biletów wizytowych, guzików herbowych itd. — słowem 
2 wszystkiego, co do o rębu ryłownictwa należy — za naj- 

= umiarkoweńseą cżnę zadosyć uczynić, 

Osoby, które zamówią pieczątki — niogą zarazem przy od- 
Zbiorze mieć takowe na listowym papierze odbite. (733-2-6) 


[= | | 
MOKON 
'Ważńć: dla góspódarzy. wiejskich 
j TA właśnie wyszło, z ¿druku i jęst do; nabycia , 
w księgarni F. BAUMGARDTENA' w Krakowie 
jako 5i we wszy SĘ i a i za granicą -dziefko 

0 r "SPR (i 9 K 5774 
„W WZYCH WIDSU I iXoSel 

jako naw oz. 
Bvo. 1853 r. — Cena 15 kr. mk. 

„Taż sama księgarnia poleca zarazem Szanownćj Pańliczności 
swój świeżo przybyły transport ZJEB" papieru ozdobaćgo fran 
osakiegi, koast; nadaw caot tanich g yaga kolromantoh i zag , 
pały | daty w jaim polsk m, niemieckim, frdkóaśliny i 


| oz diowo' angielskim i włoskim. (692-213) 


| * 
| 

f 

| stó 
l 


‘Kindor auf alle Plätze frei rind. _ (348) 


Ogro- 


w nowo ña ten cel wystawionéj Arenie na wielkim" placu przy Botanicznym 
„,. dzie obok c. k. wojskowej ujeżdżalni. > 
W niedzielę to jest dnia 17 lipca 


odbędą się wielkie, tu jeszcze nigdy niewidziane 


y aiiis ASY | z . © © "EW 
sztuczne 1 ozak ad w yścigi konne 
; IAA > 3 
mające być przeż 'Fówarzystwo EMANUELA BERANKA wykonane. * 
Początek| wyscigów konnych z uderzeniem godz. G. popołudniu, i 
Te wielce zachwycające wyścigi, odbędą się na wzór rzymskich, w ciągu których Panowie i Damy Towarzystwa łącznie , tak siedzący 
jako i stojący na koniu — w zwycięskich wozach rzymskich nawzajem o zakład ubiegać się będą. k 
flość zakładu wygrywającemu zaraz na placu gonitwy zaliczoną będzie. 
z na zakończenie wzniesie się wielki | 
Ir DWA EN | ŻE ADI 
NAPOWIEWKZNY DALLON 
i idowi iżój isć jąc naj jmićj Pr ie ie 4 Krakowa i jego okolic, ma nie- 
Do tak wspaniałego widowiska , niżéj podpisany zapraszając najuprzejmićj Prześwietną Publiczność 
o, sA eg iż takowe liczną aat Aa zaszczycić raczy. Emanuel Beranek, dyrektor. 


Jeżeliby kto z Panów lubowników jazdy konnćj życzył sobie w tych wyścigach wziąść udział, to upraszam, aby najdalój do 
BAT tots do popołudnia u p. Felixa Capitté,- ujeżdżaca i koniuszego Towarzystwa zgłosić się raczył. 
Z 


in der neu erbauten Arena auf dem Platze beim Bothanischen Garten neben der 
Ditis k.k, Militair - Reitschule. SRS 
Sonntag den 17. Juli findet ein 5TOSsSes 


hier móch nie gesehenes z; 


Kunft- und Preis-Wetlrennen 


Son der Gesellschaft dës Emanuel Berdnek statt. 
= ńer Anfang des Wettreńnens ist 6 Uhr Nachmittag. = 


Dieses sebr p | men findet nach römischer Art statt, bei welchem skmmtliche Herren urd paan der Gesellschaft sitzend 
so wie auch stehends zu Pferde — und mit den römischen Šiges-Wägen einer mit dem anderen — wetteltern werden, 


Die Preise des Siegers werden sogleich am Rennplatze ausgetheilt. 


Dzisiaj w Sobotę, tj: dnia TGlipow dane 
będzie po raz pierwszy przedstawienie 
nar korzyść trzech małych Jeźdzeów: 
Hsrauschek,* Gautie i Cońtadi, prziw 

Y tychże wykonane, na które dzieci ma 
wszystkie miejsoa od opłaty są wolne. 


Spróstowanić. W numerze 159 „Czasu*, w feuilleto- 
nie, w pierwszój szpalcie ódwrotnéj kolumny, w trzecim 
wierszu ód góry, jest błąd drukarski wielce rażący: za- 
„miast: ba kupców, czytaj biskupów. ` 

Ostatnie wiadomości. 

Pidak wyżej wiadomość ź Gazety Krońśztadzkiej jaz 
toby wojska rosyjskie mialy w przechddzie swoim do- 
tykać terrytóryum Ronse aSr > poczytuje Korespoń- 
dencya austryacka za zmysloną” 

DESNA z ondywa: 1340 dj tar : Na dzisiejszóm 
pósiedzónia Izby WyŻsK gn lirendoń oświadczył : 
Obócność floty w. Pe | Besika 1 zajęcie Księstw nad- 


Zum Beschiuss steiyć ein grosser RIESEN- LUFT- BALLON. 


Zu diesem grossartigen Spektakel ladet das Hochverehrtć Publikum der Stadt Krakau und der B egend ergebenst ein 


g 
manuel Beranek, Direktor. 


H- Sollte jemanden von den Herren Reitliebhabern gefallig sein, Antheil an dem Rennen 7% nehmen , so bitte längstens bis 
ka wenden. (741-2-9) 


S Sąmstąg Mittag an den Herrn Felix Oapittć Bereiter ud Stallmeister der Gesellschaft sich Zu 
SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE. 


mic żó 8óbą wspólnego: Oddałeńie 


WNE ri « cwyczczeńió drugich oai idiei 
Poęiność Burak Be | moża Zjawiska ze e a > ee 6j A Sön Aaa gic nić uczynimi nśwzdjeń 

Arf napowietrzne, ż Aleksandryi 7g0 P: m. 22,000 żołniórza, gow 
k a RENE sp im T LARA s AEO A ni 13,000 nińdójdą w tftn beld? y 
ioa 7 a PRS, | koło przy księżycu Lhasa! ~ y BOM? I + kę. wiasói © szk yda 
15) 0 » 8-096 >- pochmurno - aaah „oś = <eERL 


KONSTANTY SOBOLEWSKI; Redaktor odpówiedzialny. ANTON Ożarirsski, zarżądzóć dfukarni, 


